
Władze chińskie
wydaliły
4 skazanych lotników
amerykańskich

PEKIN (PAP)
Jak donosi Agencja No­

wych Chin, przed Trybuna­
łem Wojskowym Sadu Naj­
wyższego Chińskiej Republi­
ki Ludowej odbył się 24 maja 
br. proces czterech lotników 
amerykańskich, których sa­
moloty zostały swego czasu 
zestrzelone podczas dokony­
wania prowokacyjnych lotów 
nad terytorium Chińskiej Re­
publiki Ludowej.

Trybunał Wojskowy skazał 
czterech lotników — ppor. 
Rolanda Parksa, ppor. Lyle 
Camerona, ppłk. Rdwina Hel­
lera i kpt. Harolda Fishera 
na natychmiastowe wydale­
nie z granic Chińskiej Repu­
bliki Ludowej.

Trybunał Wojskowy uznał 
winę lotników amerykańskich 
za udowodnioną i stanął na 
stanowisku, że powinni oni 
ponieść surową karę. Biorąc 
jednak pod uwagę fakt, że 
lotnicy służąc w wojsku wy­
konywali rozkazy swych prze 
łożonych, Trybunał postano­
wił nie wymierzać im kary, 
lecz nakazać ich natychmia­
stowa wydalenie z granic 
Chińskiej Republiki Ludowej.

Rząd bański 
uchwahl ustawę
o werbunku „ochotników"
do Wehrmachtu

BERLIN (PAP)
Wszystkie dzienniki zachód 

nio-niemieckie opublikowały 
29 bm. wiadomość, o uchwa­
leniu przez rząd boński pro­
jektu ustawy o poborze „o- 
chotników“ do nowego Wehr 
machtu i o przekazaniu tego 
projektu ustawy do rozpa­
trzenia Bundesratowi.

IV dzień
przyniósł nam
3 zwycięstwa
Popołudniowa seria walki 

czwartego dnia turnieju ber­
lińskiego zakończyła się du­
żym sukcesem bokserów pol­
skich. Zarówno Pietrzykowski 
jak i Piórkowski pokonali zde 
cydowanie swoich przeciwni­
ków i zakwalifikowali się do 
ćwierćfinałów. Polscy bokse­
ry wygrali swoje walki jed­
nogłośnie na punkty w sposób 
nie podlegający dyskusji. Gó­
rowali oni nad swoimi przeciw 
nikami zarówno wyszkoleniem 
technicznym jak i praktycznym 
przeprowadzeniem trudnych 
spotkań. Odnosi się to zarów­
no do Pietrzykowskiego jak i 
do Piórkowskiego.

Pietrzykowski miał za prze­
ciwnika mistrza Niemieckiej 
Republiki Federalnej, rutyno­
wanego o silnym ćiosie Rein- 
hardta. Polak walczył bardzo 
spokojnie trzymając na dy­
stans niższego od siebie Niem 
ca. Ataki Reinhardta stopo­
wał Pietrzykowski umiejętnie 
prawymi prostymi a silna kon 
tra z lewej zadana tuż przed 
zakończeniem 1 rundy rzuciła 
Niemca na deski. Sędzia doli­
czył do ,,2“ i gong przerwał 
dalsze wyliczenie.

W drugiej rundzie Rcin- 
nardt starał się za wszelką 
cerr przedostać do półdystan- 
su, ale udało mu się to tylko 
raz. Zadał on wtedy Pietrzy­
kowskiemu silny cios na kor-
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IELKOPOLSKI
Rokowania radziecko-jugosłowiańskie

rozwijają sią 
w duchu wzajemnego zrozumienia

MOSKWA (PAP).
Poniedziałkowa „Prawda" amieszcza korespondencję Żu­

kowa i Majewskiego z Belgradu pt. ..Rokowania radziecko- 
jugosłowiańskie rozwijają się w duchu całkowitego wza­
jemnego zrozumienia".

Przed kilkoma godzinami — 
piszą m. in. korespondenci — 
na wyspę Brioni przybyły de­
legacje rządowe Związku Ra­
dzieckiego z N. S. Chruszczo- 
wem na czele i Jugosławii z 
prezydentem Tito.

Po zakończeniu pierwszego 
etapu rozmów w Belgradzie, 
delegacje rządowe rozpoczęły 
obecnie wielką podróż po kra­
ju. Jak podkreśla strona ju­
gosłowiańska, podróż ta po­
zwoli radzieckiej delegacji 
rządowej zaznajomić się z 
krajem oraz zobaczyć, jak 
przyjaźnie odnoszą się do 
Związku Radzieckiego narody 
Jugosławii. „Równocześnie — 
wskazuje niedzielna „Borba" 
— w czasie podróży kontynu­
owana będzie wymiana po­
glądów w drodze osobistego 
kontaktu". Po odbyciu po­
dróży rokowania zostaną za­
kończone w Belgradzie.

Z bokserskich 
mistrzostw Eu­
ropy w Berli­

nie.
27. V. 1955 r. 
odbyły się pier­
wsze wałki bok­

serskich mi­
strzostw Euro­
py. Reprezen­
tant Polski — 
mistrz Europy 
w boksie Leszek 
Drogosz spotkał 
się w pierw­

szym dniu mi­
strzostw z za­
wodnikiem Nie­
miec zachodnich 
Beneleth, które­
go pokonał na 
punkty. Na zdję 
ciu: fragment
spotkania Dro­
gosz (z lewej) 
— Beneleth. 
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pus, który Polak wyraźnie od­
czuł.

Trzecią rundę rozpoczął 
Reinhardt gwałtownym ata­
kiem i trafił w pierwszym o- 
kresie kilkakrotnie Polaka, ale 
Pietrzykowski nie dał się spro 
wokować do wymiany ciosów. 
Umiejętnie przechodząc z de­
fensywy de ataku powiększył 
on s>vój dorobek punktowy i 
sędziowie przyznali mu jedno­
głośne zwycięstwo, punktując 
60:57. 59:56. 60:57

Na pochwałę zasłużył Piór­
kowski. Rewanżowe spotka­
nie z niebezpiecznym Fran­
cuzem Assaga wygrał on w 
ładnyn^ stylu nie będąc pra­
wie zagrożonym przez prze­
ciwnika. Francuz czuł wy­
raźny respekt przed Pola­
kiem, pamiętając przegraną : 
przez nokaut w spotkaniu 
Polska—Francja w Paryżu. 
Assaga walczył więc ostroż­
nie, próbując przejść do pół- 
dystansu. Piórkowski jednak 
trzymał swojego przeciwnika 
stale na dystans lewymi pro­
stymi, wyłapując szereg cio­
sów Francuza.

Mimo to Assaga przedosta- 
ie się do półdystansu i zada­
li e Polakowi serię ciosów. Nie 
zrobiły one jednak większego 
wrażenia na Piórkowskim. 
Walczy on nadal spokojnie i 
konsekwentnie punktuje 
Francuza. W tym czasie Pior- 

(Ciąg dalszy na str. U)

W piątek i w sobotę dele­
gacje radziecka i jugosło­
wiańska spotkały się trzy­
krotnie w Belgradzkim Pała­
cu Gwardii. Podkreślając, że 
trzy posiedzenia stanowiły 
pierwszy etap rozmów, dzien­
niki jugosłowiariskie stwier­
dzają, że etap ten zakończo­
no pomyślnie.

Prasa jugosłowiańska przy­
puszcza, że w wyniku roko 
wań opracowany dostanie 
wspólny dokument radziecko- 
jugosłowiański, w którym 
sformułowane będą wspólne 
poglądy na najważniejsze pro 
bierny międzynarodowe oraz 
na sprawę stosunków ra­
dziecko-j ugosłowiańskich.

Jeśli chodzi o perspektywy 
wzajemnych stosunków mię­
dzy ZSRR a Jugosławią, w 
politycznych kołach Belgradu 
wyrażają życzenie, aby obie 
strony, nie oglądając się na 
przeszłość, pracowały wspól­
nie w kierunku rozwoju tych 
stosunków, na rzecz dalszego 
umocnienia współpracy i 
przyjaźni.

Ze strony radzieckiej wyra­
ża się zadowolenie z przebie­
gu rokowań radziecko-jugo­
słowiańskich. Rokowania te 
toczą się w duchu całkowite 
go wzajemnego zrozumienia.

W sobotę prezydent Tito 
wydał w siedzibie Związkowe­
go Komitetu Wykonawczego 
(rządu jugosłowiańskiego) u- 
roczysty bankiet na cześć de­
legacji ZSRR. W czasie tego 
bankietu Józef Tito i Nikita 
Chruszczów wygłosili przemó-l 
wienia, w których wyrazili 
przekonanie, iż dzięki wspól­
nym wysiłkom uda się w cza 
sie rokowań osiągnąć rezul­
taty korzystne dla dwustron­
nej współpracy i utrzymania 
pokoju na całym świecie.

Tegoż dnia w godzinach 
wieczornych prezydent Tito 
wydał w Białym Pałacu przy­
jęcie na cześć delegacji ra­
dzieckiej. na które zaprosze­
ni zostali wybitni działacze 
państwowi i społeczni Jugo­
sławii, jak również członko­
wie korpusu dyplomatyczne­
go.

Przyjęcie upłynęło w ser­
decznej, przyjaznej atmosfe­
rze. Przygnębienie i rozdraż­
nienie okazywali jedynie 
pewni przedstawiciele prasy 
amerykańskiej, którzy widzą, 
że usilnie rozpowszechniane

!l Wojewódzkim 
Zjazdem PCK

Na terenie całego kraju trwa 
od lutego kampania sprawozdaw 
czó-wyborcza organizacji Polskie 
go Czerwonego Krzyża. W woje­
wództwie poznańskim zakończo­
no już akcje na szczeblu pow a- 
towym, gdzie podsumowano wy­
niki pracy i osiągnięcia. Końcór 
wym etapem kampani' będzie II 
Wojewódzki Zjazd PCK. który 
odbędzie sie w Poznąniu w dniu 
9 . czerwca br. w sali Klubu Ofi- 
cersk ego przy ul. Niezłomnych.

Na przestrzeni ostatnich 4 lat 
Oddział Poznański PCK poszczy­
cić sic może dużymi sukcesami. 
Podajmy dla przykładu klka 
cyfr: zorganizowano prawie 1000 
nowych kół PCK liczba człon­
ków wzrosła do 90 tys.; w 1300 
kołach młodzieżowych zrzeszo­
nych jest 80 tys. uczniów poza 
tvm czynnych jest przy zakła­
dach pracy, blokach mieszkal­
nych i w gromadach ponad 2000 
posterunków sanitarnych PCK, 
mogących udzelić pierwszej po- 
mocj w razie wypadku.

przez nich w ciągu ostatniego 
tygodnia ultrapesymistyczne 
prognozy na temat perspek­
tyw rokowań są nieuzasad­
nione.

Natychmiast po przyjęciu 
w Białym Pałacu — członko­
wie delegacji rządowych i to­
warzyszące im osoby udali 
się na dworzec belgradzki, 
skąd specjalnym pociągiem 
wyjechali w podróż po kraju.

W każdym mieście, w każ­
dej wsi, w każdym robotni­
czym osiedlu cała ludność 
radośnie witała delegację 
ZSRR i Jugosławii.

Niedzielę i poniedziałek de­
legacje radziecka i jugosło­
wiańska spędzały na wyspie 
Brioni. Dnia 31 maja konty­
nuować będą swą podróż po 
kraju.

Przed 22 lijra —
dla poparcia u hwał Konferencji Wa^szfwskiei

Chłopi ze Zbierska 
odpowiadajq na wezwanie 
gromady Cienin Zaborny

Cztery dni temu rolnicy z gro­
mady Cienin Zaborny w powie­
cie konińskim, po dokładnym 
rozpatrzeniu swych możliwości, 
postanowili dla uczczenia świę­
ta 22 Lipca i zadokumentowa­
nia swego poparcia dla uchwał 
Konferencji Warszawskiej — 
wyrównać wszystkie zaległości 
w obowiązkach wobec państwa. 
Poza tym wielu wzorowych go 
spodarzy zobowiązało się dostar 
czyć w ciągu najbliższych ty­
godni wiele sztuk żywca ponad 
plan, a także setki litrów mle­
ka i dziesiątki dodatkowych ki­
logramów jaj.

Ddaje się do Waszej ojczyzny 
aby się uczyć

Oświadczenie Nehru
dla czasopisma
„Ogoniok"

MOSKWA (PAP).
W rozmowie z korespon­

dentem czasopisma „Ogo­
niok", premier Indii Nehru 
prosił o przekazanie czytel­
nikom następującego oświad 
czenia:

— Z wielkim zadowoleniem 
przygotowuję się do wyjazdu 
do ZSRR i spotkań z ludźmi 
radzieckimi oraz do zapozna­
nia się z tymi zmianami,, ja­
kie zaszły w Waszym kraju 
od czasu, gdy gościłem u Was, 
to jest blisko 28 lat temu. 
Uaaję się do Waszej ojczyz­
ny, aby się uczyć, bowiem 
przekonany jestem, że nieza­
leżnie od naszej wspólnej po­
lityki rozwijania przyjaznych 
stosunków ze wszystkimi na­
rodami, Indie mogą się wiele 
nauczyć od Związku Radziec­
kiego, co będzie dla nas ko­
rzystne.

Wierzę, że oba nasze naro­
dy mogą wyciągnąć korzyści 
z tego, że są przyjaciółmi i 
żywią do siebie wzajemne 
zaufanie.
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Porcie Artura, przekazując ją jednostkom Chińskiej Ar- 
rni i L u douo-Wyzwolcńcze j.

Na zdjęciu; pożegnanie wyjeżdżających żołnierzy ra- 
azieckich.
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Z odległych mórz i oceanów
płyną serdeczne pozdrowienia

dla marynarzy z Sifi/S „GoUwaltf"
GDYNIA (PAP)
Radosna wieść o powrocie 

do Ojczyzny marynarzy stat­
ku „Prezydent Gottwald", po 
przeszło rocznej niewoli u 
zbirów czangkaiszekowskich, 
dotarła już do wszystkich za­
łóg polskich statków handlo­
wych znajdujących się w rej­
sach.

Z odległych mórz i ocea­
nów napływają do dyrekcji 
Polskich Linń Oceanicznych 
radiotelegramy z serdeczny­
mi pozdrowieniami dla ma­
rynarzy z „Gottwalda".

„Wyrażamy głęboką ra­
dość z waszego powrotu z nie­
woli u bandytów czangkaisze- 
kowskich, którzy na polecenie

Chłopi z Cienina Zabornego 
wezwali jednocześnie do współ­
zawodnictwa wszystkie groma­
dy województwa poznańskiego. 
Pierwsi odpowiedzieli na apel 
gospodarze ze Zbierska w po­
wiecie kaliskim. W zobowiąza­
niach tamtejszych chłopów czy­
tamy m. in.:

„...Mamy jeszcze zaległości w 
spłacie II raty podatku grunto­
wego, zalegamy z odstawą 
2.734 kg żywca i ponad 6.000 
litrów mleka. Jeżeli każda gro­
mada ma zaległości — to w 
skali województwa wynosi to 
tysiące ton mięsa i dziesiątki 
tysięcy litrów mleka oraz milio 
ny złotych, co hamuje rozwój 
gospodarki narodowej. Nie zda 
waliśmy sobie sprawy z tego, 
a przeciek chcemy, *aby kraj 
nasz jeszcze szybciej* umacniał 
się, chcemy pomóc naszemu rzą 
dowi w realizacji jego słusznej 
polityki, która zmierza do za­
bezpieczenia naszej pokojowej 
pracy, czego dowodem jest U- 
klad Warszawski.

Dlatego też w najbliższych 
dniach wyrównamy wszystkie 
zaległości w żywcu, mleku i po­
datku. Ale nie tylko to. Po 
szczegółowym zbadaniu na­
szych możliwości, doszliśmy do 
wniosku, że możemy dostarczyć • 
ponad plan poważne ilości żyw­
ca i mleka. Ogółem do 22 lipca 
br. zobowiązaliśmy się sprzedać 
państwu poza planem 123 sztuy 
ki trzody chlewnej i 12 cieląt o 
łącznej wadze ponad 15.000 kg 
oraz 40.000 litrów mleka."

Chłopi ze Zbierska, Zbier- 
ska-Kolonii, Zbierska-Cukrow­
ni, Kiączyna i Łyczyna posta­
nowili poza tym do końca 
czerwca br. wykonać różne pra 
ce drogowe i melioracyjne, a 
także zagospodarować 22 ha ląk 
i swój meldunek o podjęciu zo­
bowiązań kończą słowami:

„Sumiennym, obywatelskim 
stosunkiem do sprawy wykony­
wania obowiązków wobec pań 
stwa — chcemy przyczynić się 
do pełnej realizacji planów go­
spodarczych, a tym samym do 
umocnienia sił naszej Ojczyz­
ny. Wzywamy wszystkich chło­
pów, wszystkie gromady, aby 
odpowiedzieli tak jak my na a- 
pel Cienina Zabornego i pizy- 
stąpili do współzawodnictwa o 
pełne wykonanie wszystkich o- 
bowiązków wobec państwa".

swych mocodawców — impe­
rialistów amerykańskich 
zbrodniczo znęcali się pad 
wami — pisze m. in. załoga 
statku „Batory". — Pamięta­
liśmy o was przez cały ten 
czas i wierzyliśmy w waszą 
patriotyczną postawę. Inter­
wencje naszego rządu, pro­
testy całego społeczeństwa 
sprawiły, że powróciliście do 
Ojczyzny. Postawa wasza bę­
dzie dla nas wzorem i przy­
kładem".

Załoga statku „Edward 
Dembowski" pisze m. in. w 
nadesłanym radiotelegramie: 
„Jesteśmy dumni, że w ciągu 
długich * miesięcy niewoli, z 
dala od kraju i rodzin, nie 
załama^ście się zachowując 
postawę dobrego patrioty. 
Nie zastraszą nas pirackie 
napady czangkaiszekowskich. 
najmitów imperialistów ame­
rykańskich. Nadal pływać bę­
dziemy do Chin Ludowych i 
to będzie nasz wkład w u- 
mocnienie pokoju i przyjaźni 
między narodami".

Radiotelegramy z serdecz­
nymi pozdrowieniami nade­
słały również załogi statków 
„Wisła", „Kutno". „Czech", 
„Waryński", „Karpaty", „Pu­
łaski", „Mazury", „Śląsk" i 
inne.

Wysokie odznaczenia 
państwowe

za bohaterską postawę
SOPOT (PAP)
29 maja br. w sali Marmu­

rowej „Grand Hotelu" w So­
pocie odbyła się uroczystość 
dekoracji marynarzy statku 
„Prezydent Gottwald" wyso­
kimi odznaczeniami państwo 
wymi nadanymi im przez Ra­
dę Państwa w uznaniu boha­
terskiej postawy, którą oka­
zali w czasie przeszło rocznej 
niewoli na Taiwanie u zbirów 
Czang Kai-szeka, pozostają­
cych na usługach imperiali­
stów amerykańskich. Dekora­
cji dokonał minister żeglugi 
Mieczysław Popiel.

Bziafacze Szwedzkiego 
Czerwonego Krzyża 
otrzymali honorowe

odznaki FCK
WARSZAWA (PAP)
30 bm. odbyła się w siedzi­

bie Polskiego Czerwonego 
Krzyża w Warszawie uroczy­
stość dekoracji odznaczenia­
mi PCK działaczy Szwedzkie­
go Czerwonego Krzyża, które 
przyznano im za poważną po­
moc w uwolnieniu i repatria­
cji załóg statków polskich z 
niewoli czangkaiszekowskiej.

Sekretarz generalny Szwedz 
kiego Czerwonego Krzyża 
Henrik Beer otrzymał odzna­
kę honorową PCK I stopnia, 
kierownik wydziału zagra­
nicznego Szwedzkiego Czer­
wonego Krzyża Jan Gerard 
de Geer — odznakę honorową 
PCK II stopnia.

Śnieg w Zakopanem
W nocy z dnia 29 na 30 bm. 

zanotowano w Zakopanem 
gwałtowny spadek tempera­
tury, która rano w ponie­
działek wynosiła tu około 1 
do 2 stopni C powyżej zera. 
W dniu 30 bm.po silnym po­
rywistym wietrze w godzi­
nach południowych zaczął 
sypać gęsty śnieg, który z 
małymi przerwami padał aż 
do wieczora.



Dalsza poprawa
i pogłębienie metod pracy

aktualnym zadaniem związków zawodowych
Henryk Nowak przewodniczqcym WRZZ

W Poznaniu obradowała w ub. sobotę i niedzielę IV Wo­
jewódzka Konferencja Związków Zawodowych. Głównym jej 
celem był wybór nowych władz WRZZ i przeanalizowanie 
wyników pracy instancji związkowych, dokonanej w ciągu o- 
statnieh dwóch lat.

Sprawozdanie i dyskusja wy 
kazały, że w okresie dwulet­
niej kadencji WRZZ rozsze­
rzył się ruch współzawodnic­
twa o wykonanie planów pro­
dukcyjnych, poprawę jakości 
produkcji i obniżenie kosztów 
własnych. Dzięki rozwojowi 
współzawodnictwa plan pro­
dukcji przemysłowej w naszym 
województwie został wykona­
ny w roku ubiegłym w 101 
proc., co w porównaniu z po­
przednim okresem przyniosło 
dalszy wzrost ogólnej produk­
cji o 8,7 proc., a o 50 proc, 
większą produkcję w przemy­
śle terenowym.

Dalszy wzrost wydajności i 
równie pomyślne wyniki przy­
niósł także miniony kwartał, 
w którym wielkopolski prze­
mysł wykonał z nadwyżką pla­
ny produkcji globalnej i tere­
nowej, i w którym zanotowano 
poprawę w realizacji zadań ob 
nlżki kosztów, zwłaszcza w e- 
nergetyce, górnictwie, cerami­
ce, przemyśle meblarskim, 
włókienniczo - odzieżowym i 
spożywczym.

Działalność związków zawo­
dowych obejmuje ponadto wie 
le innych dziedzin, wpływają­
cych na polepszenie warun­
ków bytowych, jak hoiele ro­
botnicze. przedszkola, żłobki, 
kolonie, półkolonie, wczasy i 
sanaitoria, ogrody działkowe, 
oddziały zaopatrzenia robot­
niczego, pracownicze kasy za­
pomogowo - pożyczkowe, ubez 
pieczenia społeczne itp.

Poznańska PWSM 
uroczyście obchodziła swój jubileusz

Niecodziennym wTy darze­
niem w życiu muzycznym Po­
znania była wczorajsza uro­
czystość 35-lecia Państw. 
Wyższej Szkoły Muzycznej, 
jednej z najbardziej zasłużo­
nych dla kultury polskiej in­
stytucji.

Jubileuszowa akademia 
zgromadziła w auli uczelni 
nie tylko licznych absolwen­
tów szkoły, ale i przedstawi 
cieli bratnich instytucji mu­
zycznych Poznania i innych 
miast Polski.

Władze miejscowe repre­
zentowali m. in. sekretarz 
KW PZPR — Wincenty Kras­
ko i przewodniczący MRN — 
Frąckowiak. Wśród jubilatów, 
którym zgotowano serdeczną 
owację, znaleźli się profesoro­
wie: Konatkowska, Z.
Jahnke, ^Z. Lisicki, A. Cie- 
chański i J. Madeja oraz dłu­
goletni kancelista I. Jęsiek.

Po zagajeniu uroczystości 
przez rektora W. Lewandow­
skiego, prorektor PWSM mgr 
W. Kandulski omówił historię 
i znaczenie Szkoły w ciągu 
35 lat działalności ze szcze­
gólnym uwzględnieniem osiąg 
nięć w powojennym dziesię­
cioleciu. życzenia dalszego 
rozwoju uczelni złożyli m. in. 
w imieniu Ministra Kultury i 
Sztuki dyr. Makowski, w imie­
niu MRN — przewodniczący 
Frąckowiak, w imieniu absol­
wentów — mgr St. Stuligrosz. 
Depesze z życzeniami nade­
słali także znany kompozytor 
Wiechowicz, rektor PWSM w 
Warszawie prof. Szpinalski, 
rektoraty PWSM w Łodzi i 
Stalinogrodzie oraz inne pla­
cówki artystyczne w kraju. 
Osobiście życzenia złożyli 
przedstawiccle szkół i insty­
tucji muzycznych Poznania.

W części artystycznej wy­
stąpili studenci PWSM: Ta­
deusz Janicki (skrzypcę), Ja­
nina Parzybok (śpiew) ( Regi­
na Feyerhern (fortepian) 
oraz chór PWSM z towarzy­
szeniem organów w monu­
mentalnej „Ojczyźnie" No­
wowiejskiego pod dyr. prof. 
E. Maćkowiaka.

Wieczorerń odbył się w auli 
UP uroczysty koncert symfo­
niczny z udziałem solistów- 
studentów PWSM, orkiestry i 
chóru Wyższej i średniej Szko 
ły Muzycznej pod dyr. prof. 
Z. Jahnkego i prof. E. Mać­
kowiaka.

Prof. W. Lewandowski 
rektor PWSM

Wiceminister
oświaty

Zofia Dembińska
na spotkaniu 
z okazji 5-leeia 
pracy artystycznej
Chłopięcego
Chóru Międzyszkolnego

W ostatnią sobotę Chłopię­
cy Chór Międzyszkolny Wy­
działu Oświaty Prezydium 
MRN w Poznaniu obchodził 
pięciolecie swej pracy arty­
stycznej. Z tej okazji odbyło 
się w Sali Marmurowej Prozy 
dlum MRN w Nowym Ratuszu 
spotkanie, na którym życzenia 
zespołowi złożyli m. in. sekre­
tarz KW PZPR Wincenty Kram­
sko, poseł na Sejm Józef Pie­
przyk — przewodniczący Pre­
zydium WRN, przedstawiciele 
.życia artystycznego i literac­
kiego Poznania. W czasie 
spotkania wiceminister oświa­
ty Zofia Dembińska
w imieniu Rady Państwa, utfe 
korowała złotymi krzyżami za 
sługi dyrygenta i kierownika 
artystycznego chóru mgr. Je- 
rzego Kurczewskiego oraz wy- 
cb wawćę mgr. Jerzego Ziół­
ka.

Oddziały zaopatrzenia robot 
niczego prowadzą w wojewódz 
twie poznańskim 87 stołówek, 
132 bufety i 104 punkty usłu 
gowe oraz 32 gospodarstwa po 
mocnicze, posiadaja.ee przeszło 
3 600 ha zfemi. Z końcem u- 
biegłego roku w wojewódz­
twie istniało już 201 ogrodów 
działkowych o powierzchni 
1 343 ha. Korzystało z nich 
23 567 rodzin, a więc tyle, ile 
przeciętnie liczy mieszkańców 
większe powiatowe miasto.

W ciągu ostatnich dwóch 
lat zwiększyła się też znacznie 
ilość świetlic związkowych, bi 
bliotek i zespołów artystycz­
nych. W roku ubiegłym prze­
szło 42 500 robotników i pra­
cowników pomagało na wsi w 
akcji żniwno - omłotowej, czy­
li trzykrotnie więcej niż w 
1953 roku.

Obok tych osiągnięć WRZZ 
notuje sporo braków. Tak np. 
w wyniku marnotrawsfwa ma­
teriałów, przerostów admini­
stracyjnych, nieuzasadnionych 
nadgodzin i nadmiernej nieo­
becności przy pracy przedsię 
biorstwa woj. poznańskiego 
nie wykonały wyznaczonego 
na I kwairtał planu akumula­
cji.

Na stratę w wysokości oko­
ło 11 milionów zł naraziło w 
tym samym okresie gospodar­
kę narodową brakoróbstwo. 
Najbardziej zawinił tutaj prze 
mysi metalowy (w tym ,,PO- 
MET“) i szklarski.

Poważnym niedociągnię­

ciem jest lekceważący sto­
sunek do- pracy, na co wska­
zuje liczba 11 500 dni nieu­
sprawiedliwionych nieobecno­
ści w I kwartale br. Jest to 
tym ważniejsze, że bezpośred­
nim następstwem nieobecności 
jest kosztowna praca w nad­
godzinach, zwłaszcza w prze­
myśle ceramicznym i spożyw­
czym. I tak w przemyśle spo­
żywczym przepracowano w I 
kwartale aż 248 000 nadgo­
dzin, a około 130 000 nadgo­
dzin w ceramice szlachetnej. 
Oczywiście, że tak szturmowe 
i nieryimiczne wykonywanie 
planów za wszelką cenę po­
draża produkcję, obniża jej ja 
kość, powoduje przedwczesne 
zużycie maszyn i narzędzi. Wi­
nę za ten stan rzeczy ponoszą 
i zarządy okręgu, ‘które nie 
dość energicznie zwalczają sa 
mowolę. zakładów stosu :ąeych 
pracę w godzinach nadliczbo­
wych.

Dyskusja na konferencji wy 
kazała poza tym konieczność 
poprawy warunków B1IP, by­
towych i kulturalnych ludzi 
pracy. Do braków należy da­
lej niedostateczne upowszech­
nienie przodujących metod p~a 
cy.

Dlatego też IV Wojewódzka
LONDYN (PAP). 
Bezpośrednio po zwycię- 

Konferencja Związków Źawo- stwłe konserwatystów w wy- 
dowych zobowiązała nowe wła , borach do Izby Gmin, rząd 
dze WRZZ do zwrócenia szcze brytyjski znalazł się w obli-
gólnej uwagi na podnoszenie 
poziomu wiedzy politycznej a- 
paratu związkowego, wymianę 
doświadczeń, organizowanie 
narad z przodownikami pracy 
i racjonalizatorami, rozwój bi 
bliotek, świetlic, kin związko­
wych, szkół dla pracujących, 
amatorskich zespołów arty­
stycznych i oświatowych.

Uchwala mówi, że WRZZ 
winna wykazać więcej troski 
o kobiety pracujące i mło­
dzież oraz w większym niż do­
tychczas stopniu kierować pra­
cą ekip łączności miasta ze 
wsią, dla rozszerzania ich dzia 
łalnosci na gromady, spółdziel 
nie produkcyjne i PGR-y.

W wyniku wyborów na prze 
wodniczącego Wojewódzkiej 
Rady Związków Zawodowych 
wybrano dotychczasowego se­
kretarza Prezydium WRZZ 
Henryka Nowaka. Sekreta­
rzem Prezydium został w dal­
szym ciągu Witold Kędzierski.

W skład Prezydium WRZZ 
weszli ponadto: Edmund Ko­
walski, Władysław Kowalski, 
Szczepan Kosmatka, Czesław 
Molskl, Józef Kowalczyk, Hen 
ryk Sworek, Stanisław Ada­
miak, Aniela Serwo i Zdzi­
sław Przewoźny.

Należy nadmienić, że Euge­
niusz Rowiński — sprawujący 
do tego czasu funkcję przewo­
dniczącego WRZZ — został o- 
stalnio wybratny przewodniczą 
cym Zarządu Głównego Zw. 
Zawodowego Prac. Gospodar­
ki Komunalnej. (L)

Po wyborach w Anglii
' wyborach do Izby Gmin, prze

prowadzonych przed kilku 
dniami w Wielkiej Brytanii, zwy­
cięstwo odniosła rządząca partia 
konserwatystów.

Zanim przejdziemy do omówie­
nia głębszych przyczyn tego wyda 
rżenia, warto zastanowić się nieco 
nad pewnymi spostrzeżeniami rzu 
rającymi się w oczy przy pobież­
nej nawet analizie rezultatów wy 
borczych. Otóż konserwatyści, na 
których padła blisko połowa gło­
sów, dostali 345 spośród «30 man­
datów, czyli o 30 mandatów wię­
cej niż im się należało. Jest to je­
den z wyników reakcyjnej ordy­
nacji wyborczej, uznającej za wy 
branego tego spośród kandydują­
cych polityków, który uzyskał naj 
większą ilość głosów, bez względu 
na to czy wypowiedziała się za 
nim większość wyborców.

Do tego rezultatu przyczyniła się 
też przeprowadzona ostatnio przez 
reakcyjny rząd zmiana granic wie 
lu okręgów wyborczych. Do okrę 
gów, zaludnionych przeważnie 
przez robotników, dołączono dzieł 
nice, zamieszkane przez zamożniej 
sże warstwy. Zmieniając skład so­
cjalny ludności tych okręgó>v,/kon 
serwatyści zapewnili sobie sporo 
dodatkowych mandatów, co gwa­
rantuje im teraz stałą większość 
w brytyjskim parlamencie.

Bezpośrednim powodem porażki 
labourzystów była słaba frekwen­
cja wyborcza. Podczas gdy w 1951 
roku głosowało 82,70 procent wybór 
ców, tym razem do urn poszło za 
ledwie 76,58 procent uprawnionych

Powołanie
Państwowego Komitetu 
Rady Ministrów ZSSS
do spraw 
nowej techniki

MOSKWA (PAP)
W celu usprawnienia orga­

nizacji działalności w dzie­
dzinie stosowania przodują­
cej nauki, techniki i techno­
logii w gospodarce narodo­
wej, jak również w celu wzmo 
żenią propagandy naukowo- 
technicznej, Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR dekretem ' nie, jakie może mieć nauka 
z 28 maja br. powołało Pań- i dla przyszłych losów ludzko- 
stwowy Komitet Rady Mini- ' ści, w zależności od tego, czy
strów ZSRR do spraw nowej 
techniki 
ZSRR).

Prezydium Rady Najwyż­
szej ZSRR mianowało prze­
wodniczącym Państwowego 
Komitetu Rady Ministrów 
ZSRR do spraw nowej tech­
niki zastępcę przewodniczą­
cego Rady Ministrów ZSRR 
W. A. Małyszewa.

Kłopoty wewnętrzne przyćmiły 
sukces wyborczy konserwatystów

Wielki strajk kolejarzy brytyjskich
Nieustępliwa postawa dokerów 

i ładowaczy portowych

czu sytuacji wewnętrznej, 
najpoważniejszej od czasu 
strajku powszechnego w ro­
ku 1926.

Roapoczęty w nocy z soboty 
na niedzielę strajk maszyni­
stów i palaczy kolejowych, mi­
mo iż proklamowany tylko 
przez 70 tysięcy członków 
Związku Zawodowego Maszyni­
stów i Palaczy, wykazuje ten­
dencje do rozszerzania się i u- 
nieruchomił już prawie całkowi 
cie transport kolejowy. Do 
strajku przyłączają się bo­
wiem kolejarze, należący do o 
wiele jeszcze większego, bo li­
czącego 400 tysięcy członków 
Krajowego Związku Kolejarzy. 
Pociągi pasażerskie przestały 
właściwie kursować.

Dziesiątki tysięcy osób, które 
wyruszyły na wycieczki i do 
uzdrowisk, by spędzić tam Zie­
lone Święta, mają trudny pro-

Naukowcy z NRD
w Poznaniu

W dniu 1 czerwca br. przy­
bywa do Poznania grupa nau­
kowców niemieckich z NRD, 
która odwiedzi Uniwersytet 
Poznański. Prof. dr Klaus 
wygłosi w Coli. Minus, 
aleja StaJingradzka 1, sa­
la 18 (mała aula) w tyrryże 
dniu o godz. 16 odczyt pt.

Materializm dialektyczny a 
podstawowe prawa logiki for­
malnej".

do głosowania. Wśród wstrzymują 
cych się od głosu przeważali robot 
nicy. Świadczy o tym fakt, że na 
konserwatystów głosowało tym ra 
zem o ćwierć miliona osób mniej 
niż w 1951 r„ na labourzystów — 
mniej aż o półtora miliona ludzi.

Co skłoniło tę masę ludzi pracy, 
głosujących tradycyjnie na labou 
rzystów, by pozostali w domu i 
tym samym umożliwili zwycięstwo 
wielkokapitalistycznej partii kon­
serwatystów? Ludzie wstrzymują­
cy się od głosu dali po prostu wy 
raz swej niechęci do polityki pra 
wicowych przywódców Labour 
Party, idących wciąż na ugody z 
kapitałem finansowym i jego kon 
serwatywną partią.

Masy pracujące Wielkiej Bryta 
nii chcą walczyć o poprawę bytu, 
o czym świadczy wznosząca się o 
becnie nowa fala strajków. Lecz 
reformistyczni przywódcy Labour 
Party i związków zawodowych — 
wszystkimi siłami próbują wstrzy 
mać robotników od walki przeciw 
wyzyskującym ich monopolom. 
Prości ludzie łakną pokoju i sprze 
ciwiają się odbudowie militaryz- 
mu w Niemczech zachodnich. — 
Lecz przywódcy Labour Party, za 
chłystując się wciąż pięknymi fra 
zesami, w gruncie rzeczy stałe po 
pierali politykę rządzącej reakcji 
i nie sprzeciwiali się nawef ratyfi 
kacji wojennych układóy” parys­
kich. Co prawda, kierowane przez 
Bevana tzw. lewicowa skrzydło 
partii wypowiada się przeciw po­
lityce prawicowych przywódców 
w rodzaju Attlee, ale opozycja ta 
ogranicza się też na ogół do słów.

Wszyscy musimy żądać 
zakazu I zniszczenia 

brani masowej zagłady
Oświadczenie piof. Romana Kozłowskiego, członka PAN

WARSZAWA (PAP)
W związku ze zbliżającym się światowym zgromadze­

niem sił pokoju w Helsinkach, prof. Roman Kozłowski, 
członek Polskiej Akademii Nauk udzielił przedstawicielowi 
PAP następującej wypowiedzi:
Uczeni lepiej niż wszyscy ekonomicznej i kulturalnej 

inni ludzie rozumieją znaczę-, spuścizny wielu pokoleń.
Od końca drugiej wojny 

światowej nauka poczyniła 
olbrzymie postępy, ale postę­
py te są, niestety, wykorzy­
stywane do konstrukcji naj­
bardziej udoskonalonych ro­
dzajów broni, środki te po­
zwalają niszczyć w mgnieniu 
oka i na niespotykaną dotąd 
skalę życie i mienie ludzkie.

Z drugiej strony Polska 
jeśt znakomitym przykładem 
tego, co może zrealizować je­
den naród w ciągu dziesięciu 
lat pokojowej pracy, gdy na­
uka jest w służbie jego do­
brobytu i rozwoju jego kultu­
ry. W ciągu dziesięciu lat na­
ród polski odbudował olbrzy­
mią połać kraju, odbudował 
swoją stolicę prawie w cało­
ści zniszczoną. Przemysł, o- 
świata, nauka polska osiąg­
nęły taki stopień rozwoju, 
który przed wojną nie był 
możliwy.

Gdyby groźba wojny znik­
nęła i gdyby rezultaty poszu­
kiwań naukowych były wy­
korzystywane do celów wy­
łącznie pokojowych, w ciągu 
naru pokoleń ludzkich można 
by wyeliminować wszystkie 
klęski i nieszczęścia, jakie nę­
kają ludzkość, takie, jak głód, 
epidemie, susza, powodzie itp.

Tak więc jest rzeczą oczy­
wistą, że każdy człowiek na­
uki dla dobra nauki i przez 
miłość ojczyzny powinien się 
znaleźć w pierwszym szeregu 
obrońców pokoju. Wszyscy 
musimy żądać zakazu i znisz­
czenia broni atomowej i in­
nych środków masowej za­
głady. Istnienie wyproduko­
wanych zapasów broni ato­
mowej stanowi stałą groźbę 
dla pokoju, tym bardziej, że 
rada paktu północno-atlan­
tyckiego na posiedzeniu w 
dniu 18 grudnia 1954 roku nie 
zawahała się przed upoważ­
nieniem dowódców wojsko­
wych paktu do wzięcia pod 
uwagę w ich planach opera­
cyjnych, broni jądrowej.

Miłujący pokój ludzie całe­
go świata, a przede wszystkim 
my, ludzie nauki, powinniśmy 
z entuzjazmem powitać świa­
towe zgromadzenie sił pokoju 
w Helsinkach, winniśmy się 
tam spotkać, aby podyskuto­
wać o środkach, które można 
i trzeba przedsięwziąć dla 
przeciwdziałania siłom wojny 
i dla utrwalenia pokoju.

jej rezultaty będą wykorzy- 
(Gostiechnika ! stanę dla celów wojennych, 

Sczy też dla pracy pokojowej.
Ostatnia wojna światowa 

dowiodła, że badania fizyczne 
i chemiczne, wykorzystane 
dla celów niszczycielskich do­
prowadziły w konsekwencji do 
ruiny i zniszczenia wielu kra­
jów Europy. Kilka*lat wystar­
czyło bowiem dla zniszczenia

blem do rozwiązania — jak 
wrócić do domu.

Jak pisze prasa brytyjska — 
„Były to najbardziej ponure 
święta od czasu strajku po­
wszechnego w 1926 r.“

Rząd brytyjski jest coraz 
bardziej zaniepokojony tą sy­
tuacją. Zwłaszcza, że strajk 
na kolejach zbiegł się ze straj­
kiem około 20 tysięcy dokerów 
i ładowaczy portowych, trwa­
jącym już od ośmiu dni.

Powołany został specjalny ko 
mitet, którego zadaniem ma być 
organizacja transportu zastęp 
czego. Główną troską tego ko­
mitetu jest zapewnienie trans­
portu węgla i ropy naftowej 
dla przemysłu oraz przewóz ar­
tykułów, ulegających zepsuciu, 
lekarstw, prasy i poczty. Zmo­
bilizowano 250 wojskowych sa­
mochodów ciężarowych dla prze 
wozu listów i przesyłek poczto­
wych. Samoloty przewożą rów­
nież większą niż zazwyczaj i- 
lość poczty. Władze zwróciły 
się do ludności, aby jak najbar 
dziej oszczędzała opału, światła 
i prądu elektrycznego, by ogra­
niczyła wymianę korespondencji 
i, aby właściciele prywatnych 
samochodów podwozili ludzi do 
jeżdżających zwykle kolejami, 
do miejsca praćy. Ministrowie 
zostali uprzedzeni, by nie odda­
lali się zbytnio od Londynu, 
gdyż w każdej chwili może być 
zwołane posiedzenie gabinetu.

Brytyjska prasa burżuazyj- 
na ostro atakuje nieustępliwą 
i solidarną postawę strajkują­
cych, którzy oświadczają, iż w 
razie potrzeby będą strajkować 
nawet 3 miesiące, jeśli żądania 
ich nie zostaną zaspokojone.

Charakterystyczne jest, że ze 
względu na nastroje mas ludowych 
czołówi przywódcy obu dużych an 
gielskich partii — konserwatyw­
nej i labourzystowskiej — musieli 
podczas kampanii wyborczej stroić 
się w piórka rzekomych obrońców 
pokoju. Premier Eden i jego po­
plecznicy dzień w dzień zapewniali 
ludność kraju, że są orędownikami 
pokojowej współpracy państw o 
różnych ustrojach oraz zwolenni­
kami porozumienia ze Wschodem 
co do wszystkich spornych kwe­
stii. Ze swojej strony Attlee i Mor 
rison również szczodrze sypali po 
dobnymi zapewnieniami.

Tego rodzaju słowa w ustach 
tych, którzy prą do wskrzeszenia 
Wehrmachtu i przykładaj^8ękę do 
stworzenia bloków wojennych, są 
oczywistą demagogią. Ale cóż, my 
dlenie oczu milionom ludzi i obie­
cywanie im złotych gór w przede­
dniu wyborów — to stary zwyczaj 
burżuazyjnych polityków.

Oszukiwanie opinii publicznej 
staje się) jednak coraz trudniejszą 
rzeczą. Narody świata jrapitalisty- 
cznego wzmagają bowiem czuj­
ność i domalgają się od mężów sta 
nu swych krajów, by dotrzymywa 
li składanych przyrzeczeń. Reak­
cyjni władcy Wielkiej Brytanii bę 
dą stale odczuwali rosnący nacisk 
ludu, który będzie od nich żądał, 
aby zgodnie ze swymi obietnicami 
prowadzili politykę odprężenia mię 
dzynarodowego , i pokojowego 
współistnienia państw o różnych 
systemach społeczno-gospodar­
czych.

PAWEŁ LESZ AK

TIRANA. — 28 bm, na sesji 
nadzwyczajnej Zgromadzenie Lu 
dowe Albańskiej Republiki Lu­
dowej ratyfikowało jednomyśl- 
nie Układ o przyjaźni, współpra­
cy i pomocy wzajemnej, podpi­
sany 14 bm. w Warszawie.

MOSKWA. — Dnia 28 bm. prze 
wodniczący Prezydium Rady 
Najwyższej ZSRR K. J. Woroszy 
low, I zastępca przewodniczącego 
Rady Ministrów ZSRR i mnister 
spraw zagranicznych ZSRR W. 
M. Mołotow oraz minister obro­
ny ZSRR G. K. Zuków przyjęli 
delegację członków parlamentu 
Indi: z zastępcą przewodniczące­
go Rady Stanów Indii Kriszna- 
murtim Rao na czele.

30 maja delegacja parlamenta* 
rzystów hinduskich opuściła Mos 
kwę, udając się samolotem do 
Jugosławii.

-H-
DELHI. — 29 maja przybył do 

Pnhom Penh ambasador nad­
zwyczajny i pełnomocny Zygfryd 
Wolniak. nowy przedstawiciel 
PRL w Międzynarodowej Komi­
sji Nadzoru i Kontroli w Kam­
bodży.

- #
MOSKWA. — 28 maja w wiel" 

kiej sal: Konserwatorium Mos­
kiewskiego odbył się pierwszy wy 
stęp artystów jugosłowiańskich 
przebywających w Zw ązku Ra­
dzieckim na zaproszenie mini­
sterstwa kultury ZSRR.

-fi-
PARYZ. — 29 maja został para"*" 

fowany w Paryżu układ francu- 
sko-tunezyjsk', który określa ,,au 
tonomię wewnętrzną" Tunisu.

Układ zawiera konwencję ogól 
ną, kulturalną, gospodarczą i fi" 
nansową oraz konwencję o w'pół 

pracy administracyjnej.

posiadaja.ee


Przed nami Festiwal!
WŁOCHY. — W Bolonii odbył

się ostatnio przegląd najlepszych 
zespołów artystycznych. Przeszło 
1000 młodych chłopsów i dziew­
cząt w barwnych strojach ludo­
wych brało udział w występach.

ANGLIA. — ,,Bądź współtwór­
cą historii1* — pod takim hasłem 
Brytyjski Komitet Festiwalowy 
zorganizował niedawno w Coven 
try nadzwyczajną konferencję 
młodzieży. Była ona zarazem ma 
nifestacją przeciwko produkcji 
i stosowaniu bomby wodorowej.

LUKSEMBURG. — Dla spopu­
laryzowania V Festiwalu mło­
dzież kolportuje, oprócz gazety 
Międzynarodowego Komitetu, 
pięknie ilustrowaną broszurę pt. 
,.Szczęśliwe dni w Bukareszcie", 
która została napisana przez jed­
nego z luksemburskich uczestni­
ków tego Festiwalu.

WĘGRY. — Przygotowani do 
Festiwalu odbywają się na Wę­
grzech równocześnie z przygoto­
waniami do II Kongresu Związ­
ku Młodzieży Pracującej. W 
wielu miastach zorganizowano 
konkursy eliminacyjne zespołów 
artystycznych. Ogromne zainte­
resowanie budzi konkurs mu­
zyczny. Studenci Akademii Mu­
zycznej im. Fr. Liszta przygoto­
wują się do ogólnokrajowego

200 metrów 
nad Warszawq
"W/YSOKO wzbija się ponad 

Warszawę iglica Pałacu
Kultury i Nauki. W dzień mie­
ni się w słońcu i błyszczy jak 
złoto. W nocy chowa się w 
ciemności, dając znać o sobie 
rubinowym światełkiem reflek­
torów.

I pomyśleć tylko, że ten wspa 
niały gmach, który tak niero­
zerwalnie wrósł już w architek­
turę stolicy, przed kilkoma laty 
znajdował się tylko w planach 
naszych radzieckich przyjaciół- 
architektów.

Później, codziennie niemal 
obserwowaliśmy, jak gmach ro­
śnie i pięknieje. A dziś?

Wejdźmy do środka. Szero­
kie, betonowe schody prowadzą 
na parter. Teraz chwila zasta­
nowienia: schody. Wiodą one 
do 42 piętra. Trudno podjąć 
się takiej pieszej wędrówki. I 
nie trzeba. Na gości ezekają 
33 zwykłe windy i 10 wind 
przyspieszonych. Każdą z nich 
można dojechać na 30 piętro. 
Winda przyspieszona prze­
strzeń tę przebywa w ciągu 1 
minuty. Wszystkie zaś windy 
razem mieszczą 400 osób.

Ludzie, biegli w matematyce, 
skrupulatnie obliczyli, że gdy­
by któryś z mieszkańców Pa­
łacu zapragnął co noc spać w 
innej sali, to miałby zapewnio­
ne noclegi na dwadzieścia kil­
ka lat.

I jeszcze jedna ciekawostka. 
Tym razem związana z cegłami, 
użytymi przy budowie Pałacu. 
Gdyby ułożyć je jedna obok dru 
giej, ta ceglana dróżka sięg­
nęłaby do... Władywostoku. •

Po obu stronach korytarzy 
znajdują się drzwi, prowadzą­
ce do licznych sal. Niesposób 
oprzeć się i nie wejść choćby 
do sali kongresowej, która może 
pomieścić 3700 osób, czy do sali 
teatralnej, która pomieści 800 
widzów.

Wejdźmy jeszcze wyżej. Tym 
razem prowadzą nas nieco węż­
sze schody i po kilku minutach 
drogi jesteśmy na drugiej ga­
leryjce, umieszczonej tuż pod 
złocistą kulą, pokrytą 1400 
szkiełkami. Nad nami wznosi 
się jeszcze 40 metrów lśniącej 
w słońcu iglicy. 200 metrów 
pod nami — Marszałkowska.

Zbigniew Zapert

Palac Kultury i Nauki im. Józefa Stalina w Warszawie. 
Na zdjęciu: fragment głównego hallu wejściowego w 
skrzydle mieszczącym sale kinowe, koncertową i odczy­

tową.
CAF — Fot. Zygm. Wdowiński

konkursu, na którym wykonają 
utwory Liszta, Bartoka i Kodaly.

Duże zainteresowanie budzi 
wśród młodzieży konkurs dzien­
nikarski i fotograficzny na naj­
lepsze prace, związane z przy­
gotowaniami do Festiwalu war­
szawskiego. Komitet przygoto­
wawczy wydaje specjalne pismo 
pt. „VIT“.

Dziesiątki takich i podob­
nych meldunków docierają do 
nas codziennie z całego świata. 
Widać z nich wyraźnie, że go­
rączka przygotowań do wiel­
kiego, warszawskiego zlotu 
młodzieży nieustannie rośnie. 
Ambicją bowiem wszystkich 
młodych, których spotka za>- 
szczyt wzięcia udziału w Festi­
walu, jest jak najlepiej zapre­
zentować swój kraj, pokazać 
to, co młodzież ma najpiękniej­
szego.

■&
Inlensywnie też przygoto­

wuje się do V Festiwalu — 
młodzież polska — gospodarze 
Zlotu. Trudno fcu wymienić 
wszystkie formy pracy, poprzez 
które nasi chłopcy i dziewczęta 
pragną wyrazić zrozumienie 
głębokiej treści ideowej war­
szawskiego Festiwalu. Mnó­
stwo jest tych form, a poza 
tym w codziennym konkretnym 
działaniu rodzą się ciągle no­
we, doskonalsze, coraz bardziej 
atrakcyjne.

Na terenie Wielkopolski du­
żą popularność zdobyła sobie 
działalność odczytowa. W po­
wiecie Kościan np. zorganizo­
wano już około 50 odczytów 
zapoznających naszą młodzież 
z osiągnięciami w pracy i na­
uce młodzieży Związku Ra­
dzieckiego, Czechosłowacji i 
NRD. Na 15 odczytach, jakie 
odbyły się w pow. Gostyń, 
3000 młodzieży poinformowa­
no o przygotowaniach młodzie­
ży zagranicznej do Festiwalu.

Cenne i warte powtórzenia 
spotkanie zorganizowano w 
szkole TPD w Gnieźnie. Te­
mat spotkania — rewolucyjne 
tradycje polskiego ruchu mło­
dzieżowego — porwał młodych 
gnieznian, ukazując im w barw 
nych opisach, w wierszu i pio­
sence uporczywą walkę o ludz­
kie życie dawnych i dzisiej­
szych pokoleń.

Do najbardziej chyba atrak­
cyjnych należy spotkanie z 
młodzieżą z zagranicy. W pow. 
Krotoszyn odbyło się już. 10 
spotkań z młodymi Koreańczy­
kami, studiującymi w uczel 
niach naszego województwa. 
Na takich spotkaniach dowie­
dzieć się można o pracy i życiu 
zagranicznych przyjaciół, za­
wrzeć znajomość, no i umówić 
się na spotkanie. Na przykład 
w Warszawie, na placu Kon­
stytucji podczas Festiwalu...

Kiedy na spotkanie młodzie­
ży konińskiej przybył student 
koreański, nie tylko młodzi, ale 
i starsi cisnęli się do niego, aby 
uścisnąć mu dłoń i powiedzieć 
kilka serdecznych słów. Młody 
Koreańczyk był szczerze wzru­
szony, kiedy jakaś staruszka 
przedostawszy się przez ciżbę 
podsunęła mu skrawek gazety, 
prosząc o złożenie na nim pod­
pisu W tym prostym odruchu 
jest coś symbolicznego, coś bar 
dzo radosnego...

Na całym świecie mamy wie 
lu przyjaciół i coraz lepiej ich 
poznajemy, coraz więcej wie­
my o nich. Młodzież Ostrze- 
szowskich Zakładów Chemicz­
nych objąwszy szefostwo nad 
ekipą festiwalową młodzieży 
czechosłowackiej, utrzymuje z 
nią stały kontakt. W tej chwili 
młodzi piszą w listach o swej 
przyjaźni. Wkrótce już spot­
kają się na warszawskim zlo-

cle, uścisną ręce i będą śmiać 
się i radować młodością.

Tymczasem młodzi pracow­
nicy Ostrzeszowskich Zakła­
dów Chemicznych dużo czy­
tają o życiu czeskiej młodzieży 
i przygotowują piękne hafty i 
albumy dla drogich gości znad 
Wełtawy.

Czy słyszeliście o spotka­
niach w „zielonych świetli- 
cach“? To po prostu festyny 
w parkach, pod gołym niebem, 
wśród zieleni. Kalisz zorgani­
zował dotąd 10 takich festy­
nów. Brało w nich udział ok. 
10 tys. młodzieży. Młodzi kali- 
szanie zapoznali się na nich z 
ideą Festiwalu, omówili stan 
przygotowań przedfest i wało­
wych w swoim mieście, oglą­
dali występy zespołów arty­
stycznych i pokazy sportowe, 
a wreszcie uczestniczyli w za­
bawie.

Wiele można by przytoczyć 
przykładów mówiących o tym, 
jak bardzo młodzież wielkopol­
ska przejęła się sprawą jak 
najlepszego przygotowania się 
do Festiwalu, jak najgodniej­
szego powitania go. Warto wy­
mienić jeszcze chociażby czyn 
młodzieży PGR Smogulec z po 
wiatu wągrowieckiego, która 
obsiała kukurydzą 12 ha ziemi, 
rozrzuciła kretowiska na ob­
szarze 10 ha i uporządkowała 
bieżnię na miejscowym boisku. 
Trudno jednakże powiedzieć, 
że w dotychczasowych przygo­
towaniach przedfestiwalowych 
nie popełniono błędów. Popeł­
niono je przede wszystkim w 
dziedzinie organizacji. Nie­
sposób jest oczywiście wymie­
nić tu wszystkie usterki i braki, 
ale wskazanie choćby na nie­
które pozwoli ustrzec się ich w 
najbliższej przyszłości i osiąg­
nąć lepsze rezultaty.

Organizując np. spotkania z 
b. uczestnikami poprzednich 
festiwali lub spotkania z gość­
mi zagranicznymi, nie infor­
muje się młodzieży, mającej 
wziąć udział w tych imprezach, 
po co zwołuje się ją do domu 
kultury lub świetlicy. Takie 
niespodzianki wcale nie wpły­
wają korzystnie na poziom spot 
kań.

Korzyści z własnej inicjatywy
przerzucając kartki tego pro- 
Ł graniu, zapisuję sobie w no 

tesie najważniejsze jego po­
stulaty :

A więc: budowa dwóch szkól, 
rozbudowa szpitala przy ul. 22 
Lipca, rozmieszczenie w różnych 
punktach miasta trzech przychód 
ni lekarskich, które znajdują się 
dotychczas w jednym budynku, 
zwiększenie sieci punktów han­
dlowych i usługowych o 35, ze 
szczególnym uwzględnieniem po­
trzeb mieszkańców przedmieść, 
budowa targowiska przy ul. J. 
Stalina, składającego się z 30 
murowanych kiosków różnych 
branż, wyremontowanie w roku 
1955 — 105 budynków o 2.600 iz­
bach, zwiększenie o 38 ha ogród­
ków działkowych, budowa w la­
tach 1956—60 dwóch bloków mie­
szkalnych, urządzenie centralne­
go ogrodu szkolnego dla celów 
doświadczalnych, uruchomienie 
biblioteki na Osiedlu Grunwaldz 
kim.

Jak przebiega realizacja 
tych zamierzeń i jakie ist­
nieją możliwości pełnego ich 
wykonania? No cóż, ogólnie 
biorąc sprawa ta nie przed­
stawia się najlepiej.
W programie Frontu Naro­

dowego przewidziano na bieżą­
cy rok, remont kapitalny 106 
budynków. Tymczasem w pla­
nie gospodarczym na ten rok 
do planu remontu włączono 60 
domów. W ub. roku wyremonto 
wano 78 nieruchomości. Dla­
czego zatem w bieżącym roku 
remontuje się mniej mimo, iż 
kredyty na remonty wzrosły o 
30% w porównaniu z wykorzy­
stanymi w roku ubiegłym? Od­
powiedzialne jest za to przede 
wszystkim Wojewódzkie Biuro 
Projektów, które niewłaściwie 
opracowywało kosztorysy. W 
rezultacie koszt remontu nie­
których budynków jest o 100% 
wyższy, aniżeli przewidywał to 
kosztorys. Nie bez winy jest tu 
również Prezydium MRN, któ­
re nie skontrolowało poprzez 
swój aparat wykonawczy — do 
starczonych kosztorysów. Obec­
nie Prezydium MRN postano­
wiło zatrudnić specjalnego pra-

Osobnym zagadnieniem, wca 
le nie marginesowym jest spra­
wa propagandy Festiwalu, jego 
znaczenia i idei w świetlicach 
zakładowych i wiejskich. Nie­
rzadko spotkać w nich można 
stare, nieaktualne plakaty i ha­
sła, wzywające np. do współ­
zawodnictwa 1-majowego. A 
można przecież nawet starym 
dekoracjom nadać nową treść, 
zaktualizować je i uzupełniw­
szy nowymi nadać właściwy 
ton atmosferze w Jakiej żyje i 
dziś młodzież. Chodzi właśnie I 
w dużej mierze o podniesienie i 
temperatury przygotowań i 
przedfestiwalowych, które prze ; 
cięż w decydujący sposób wpły J 
ną na przebieg samego Festi­
walu.

HENRYK JANTOS

Sprawy i ludzie

Przeciw pieniactwu!
Najlepiej chyba pracowni­

cy sądów wiedzą o tym, że nie 
zawsze jeszcze w stosunkach 
między ludźmi dobra wola i 
rozsądek biorą górę nad nie­
zdrowym pragnieniem tzw. 
„odkucia się“, narażania in­
nych na zbędne koszty, stratę 
czasu 1 konieczność wcale nie 
uroczego goszczenia w salach 
sądowych. Znam ludzi, którzy 
będąc w pełni przekonani o 
swej racji i niewinności w o- 
kreślonym sporze, czuli się 
mocno zażenowani kiedy przy 
szło im stanąć przed sędzią i 
wydarzenie to przeżywali — 
mimo korzystnej dla siebie de­
cyzji sądu — bardzo głęboko.

Nie chodzi rai tu jednak o 
sprawy wkraczające w zakres 
psychoanalizy, ale o wykaza­
nie szkodliwości ze społeczne­
go punktu widzenia tak mocno 
jeszcze zakorzenionego u nas
nałogu pieniactwa.

Dosłownie: nałogu. W ak­
tach sądowych bowiem bez tru 
du odnaleźć można kilkanaście 
a nawet więcej pozwów wnie­
sionych przez jednego czło­
wieka. Nie znaczy to oczywiś­

Do Gniezna przyjechałem 
po to, by zorientować się, jak 
Prezydium MRN realizuje 
program wyborczy Frontu Na 
rodowego.

cownika-technika, który będzie 
zajmował się kontrolą sporzą­
dzanych kosztorysów.

Na razie jest to tylko posta­
nowienie...

*

W/" ykonanie programu Frontu 
Narodowego zależy w du­

żej mierze od gospodarności
Prezydium MRN; zależy od te­
go, w jakim stopniu potrafi 
ono zdobyć i wykorzystać do­
chody ponadplanowe i kredyty 
z budżetu centralnego, zależy 
wreszcie od tego, w jakim sto­
pniu w czynach społecznych sa­
mi mieszkańcy włączą się w 
realizację tego programu.

Jak te sprawy przedstawiają 
się w Gnieźnie? W ubiegłym 
roku mieszkańcy Gniezna wy­
konali w czynie społecznym pra 
ce wartości ponad 50 tysięcy 
złotych. Między innymi w czy­
nie społecznym wykonano 500- 
metrowy wykop pod rury wo­
dociągowe, oparkaniono ogród­
ki działkowe, oczyszczono park 
i przekopano ziemię pod zie­
leńce. Poza tym mieszkańcy o- 
kazywali pomoc przy wykony­
waniu remontów kapitalnych 
budynków.

Jednakże, jak wykazali to 
dyskutanci na ostatniej sesji 
MRN w Gnieźnie, inicjatywa 
czynów społecznych nie zosta­
ła jeszcze w pełni wykorzysta­
na.

Prezydium MRN w ub. roku 
za mało jeszcze poświęcało u- 
wagi sprawom zrealizowania 
podatku gruntowego, który w 
całości zasila budżet MRN.

Plan realizacji podatku grun 
towego wykonano zaledwie w 
80%.

Obniżka kosztów własnych w 
przedsiębiorstwach podległych 
Prezydium MRN poważnie przy 
czynią się do wzrostu docho­
dów ponadplanowych. Pod tym 
względem wyróżnić trzeba

cie, że każde wniesienie po­
zwu, każdy wypadek nawet 
częstego korzystania z pomocy 
sądu piętnujemy mianem pie­
niactwa. Byłoby to niewybaczal 
nym błędem i przeczyłoby zar 
sadom demokratyzacji naszego 
życia, ograniczałoby prawa o- 
bywateli 1 negowało założe­
nia ludowego sądownictwa. 
Chodzi nam jednak o to, aby 
prawa, które służą człowieko­
wi nie były nadużywane, aby 
instytucja sądów nie była wy­
korzystywana do wnoszenia, 
złośliwych oskarżeń.

Sięgnijmy do przykładów.
Współwłaścicielem domu 

przy ul. Podolskiej 5 jest Ste­
fan Pioch - Sławomirski. Pro­
cesował się on już chyba z 
każdym lokatorem, przy tym 
niektórych przykrość ta spoty 
kała już kilkakrotnie. A oto 
kilka faktów ilustrujących 
współżycie między ob. Śławo 
mirskim, a pozostałymi miesz­
kańcami domu.

Skarga wniesiona do Sądu 
Powiatowego dla m. Poznania 
przez Stefana Pioch - Sławo- 
mirskiego formułuje zarzuty

Gnieźnieńskie Zakłady Przemy­
słu Terenowego i Gnieźnieńskie 
Zakłady Gastronomiczne, które 
z nadwyżką wykonały plan ob­
niżki kosztów" własnych. Pre­
zydium MRN nie potrafiło na­
tomiast pokierować należycie 
pracą Miejskiego Przedsiębior­
stwa Remontowo-Budowlanego, 
które przekroczyło koszty włas­
ne.

Gdyby wykorzystano wszyst­
kie możliwości, miasto uzyska­
łoby dodatkowo kilkaset tysię­
cy złotych, które można by zu­
żyć na przykład na wykończe­
nie pomieszczeń dla rejonowej 
przychodni przy ulicy Janka 
Krasickiego.

Mimo tych niedociągnięć, któ 
re wynikają przede wszystkim 
ze słabej jeszcze pracy organi­
zacyjnej niektórych wydziałów 
i referatów, Prezydium MRN 
w Gnieźnie wykazuje wielką 
troskę o sprawy realizacji pro­
gramu wyborczego Frontu Na­
rodowego. Troska ta przejawia 
się między innymi w tym, że 
w ubiegłym roku ilość łóżek w 
szpitalu wzrosła o 39, że roz­
poczęto budowę żłobka między­
zakładowego na 80 dzieci, wzro­
sła o 16 sklepów sieć punktów 
detalicznej sprzedaży. Uru­
chomienie oddziału biblioteki 
miejskiej, zwiększenie liczby 
świetlic w szkołach, które pro­
wadzą dożywianie dzieci, po­
prawienie jakości usług przed­
siębiorstw miejskich — to za­
łatwione sprawy, które między 
innymi znacznie przyczyniły się 
do poprawy warunków byto­
wych ludności Gniezna.

Sesja MRN w Gnieźnie po­
stawiła przed Prezydium MRN 
poważne zadania, które właś­
nie również wynikają z progra­
mu Frontu Narodowego. Szcze­
gólnie wielkie zadania stoją 
przed Prezydium MRN w za­
kresie usprawniena służby zdro 
wia, w dziedzinie oświaty, kul­
tury i gospodarki komunalnej.

Prezydium MRN wyciągając 
wnioski z doświadczeń roku u- 
biegłego, może tak sobie zorga­
nizować pracę, by wszystkie 
plany i zamierzenia zostały w 
100% zrealizowane.

m. n.

Przed
Międzynaro­

dowym
Dniem Dziecka

Na zdjęciu: ,,Ja 
też będę górni­

kiem...“

Fot. CAF

*

wobec Leokadii Ofierzyńskiej 
w sposób ogólnikowy, świad­
czący o niesłychanej małostko 
wości oskarżającego. „Oskar­
żona" wyraziła się pono kie­
dyś o oskarżającym, iż „sypie 
pieniędzmi"!? Sąd nie dopa­
trzył się żadnej winy u ob. 
Ofierzyńskiej.

Skarga Stefana Pioch - Sła- 
womirskiego na ob. Edwarda 
Witkowskiego do Kolegium 
Orzekającego Prezydium
MRN, obwiniała go o wyłama 
nie kłódki u drzwi piwnicz­
nych. Kolegium orzeczeniem z 
dnia 28. 3. br. postanowiło ob 
winionego od powyższych za­
rzutów uniewinnić.•

Skarga eksmisyjna Ireny 
Pioch - Sławomirskiej do Są­
du Powiatowego dla m. Pozni 
qia wnosiła o usunięcie z mis 
szkania L. i C. Ofierzyńskich. 
Sąd oddalił skargę wyrokiem 
z dnia 26. 1. 55. Warto do­
dać przy tym, że w celach do­
wodowych sąd przesłuchał w 
charakterze świadków 35 o- 
sób!

Stefan Sławomirski złożył 
również w Kolegium Orzeka­
jącym Prez. MRN zażalenie na 
ob. Bolesława Szubę o zakłó­
canie spokoju. W wyniku roz­
prawy Kolegium oddaliło tę 
skargę.

Na rozprawach sądowych 1 
posiedzeniach kolegiów orzeka 
jących wcale nie kończy się 
historia sporów między ob. Sła 
womirskim a lokatorami bu­
dynku przy ul. Podolskiej 5. 
Ten smutny rejestr uzupełnić 
by należało sporą ilością we­
zwań, jakie na skutek uporczy 
wych insynuacji ob. Sławomir 
skiego otrzymują lokatorzy z 
komisariatów MO, oraz roz­
praw przed komisją lokalową.

Wróćmy do Jednego z po­
przednio wymienionych przy­
kładów. 35 osób powołano na 
świadków! Nie neguję wcale 
słuszności postępowania wła­
dzy sądowej, która opinię swo­
ją buduje na możliwie jak naj 
większej ilości opinii i spo­
strzeżeń osób zainteresowa­
nych przedmiotem sprawy. 
Chodzi jednak o to, że zabie­
ra się ludziom pracy cenny 
czas, aby świadczyli w sporze, 
u którego podstaw i źródeł le­
ży złośliwość, uczucie domnie 
manej krzywdy, niezdrowe pra 
gnienie choćby nikłego skom­
promitowania strony przeciw­
nej nawet wtedy, gdy rozsą­
dek samokrytycznie każę przy­
znać: nie mam racji!

Do 35 osób wysłano wez­
wania na rozprawę. Kosztami 
przewodu sądowego obciążono 
skarb państwa. Jeszcze jedna 
szkoda!

Mógłby ktoś powiedzieć po 
przeczytaniu powyższego: mo­
żecie pisać ile wam się podo­
ba, a ja mogę się procesować 
z czterdziestoma naraz! Sąd 
skargę zawsze przyjmie. Musi 
przyjąćl

Zgoda, musi przyjąć. Rzecz 
nie na tym polega, abyśmy u- 
słłowali temu zaprzeczać. 
Chcemy tylko apelować do 
rozsądku, aby poskromił za­
cietrzewienie, do wewnętrzne­
go poczucia sprawiedliwości, 
aby wzięło ono górę nad -ego­
istycznym, ba! egocentrycznym 
jej przeczeniem do dobrej wo­
li, aby sprostała ona złośli­
wym zapędom i prowadziła do 
porozumienia tam, gdzie jest 
ono możliwe. A najczęściej 
przecież — jest możliwe.

hj.
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Sprawdzianem. formy poznańskich kajakowców, z któ­
rych kilkunastu ma szanse reprezentować barwy naro­
dowe w spotkaniach międzypaństwowych oraz w II MISM 
— były trzydniowe regaty na jeziorze Rusałka. Zespoło­
wo zwyciężyła Stal z 2920 pkt., dzięki czemu zdobyła pu­
char przechodni. Na dalszych miejscach uplasowały się: 
Sparta — 2019 pkt., Zryw — 1137 pkt., Kolejarz — 972

pkt-, Budowlani — 790 pkt. i Unia — 776 pkt.
1 tym razem na starcie nie stanął żaden z zawodników 
prowincjonalnych. Czyżby nikt z kajakowców Wielkopol­
ski nie czuł się na silach przeciwstawić się reprezentan­
tom ośrodka poznańskiego! A może za mało interesuje

się nimi Sekcja Kajakowa WKKF?
Do najciekawszych biegów ostatniego dnia regat- należał 
wyścig czwórek juniorów. Spośród siedmiu startujących 
osad, zwycięsko wyszła Sparta w składzie: Radom, Sie- 
ran£, Handlke i Jarnolik. II miejsce zajęła osada Stali.

' 'Ył,

Dużo było ta­
kich zaciętych 
pojedynków o 
piłkę w spotka­
niu o Puchar 
Polski, w któ­
rym koszykarze 

poznańskiej 
Gwardii poko­
nali CWKS 
(Krak.) 52:1,1, 

(22:17). 
Spotkanie tych 
drużyn wyka­
zało, że zawod­
nicy Gwardii są 
bez formy; roz 
poczęta sesja 
egzam inacyjna 
pochłonęła im 
czas nie pozwa­
lając na regu­
larne treningi. 
CWKS to praw 
dziwa rewela­
cja Pucharu

Polski.

Moment, z podbramkowej walki CWKS—Kolejarz (Gnie­
zno). Chwilę potem padla pierwsza bramka dla wojsko­

wych ze strzału Marca.
Po pięciu spotkaniach o mistrzostwo ligi w hokeju na 
trawie, mistrz Polski CWKS (Poznań) umocnił swoją 
pozycję przodownika, zwyciężając gnieźnieńskiego Kole­
jarza- 1,:1. Najgroźniejszymi przeciwnikami wojskowych 
są dwa zespoły Gniezna, — kilkakrotny mistrz Polski — 
Sparta, która pokonała Stal (Poznań) 3:0 i rewelacyjna 
drużyna benjaminka ligowego — Startu, zwycięzca spot 
kania ze Stalą (Siemianowice) 2:0. Oba te zespoły dzieli 
tylko różnica jednego punktu od przodownika tabeli. Po­
znański Kolejarz, zajmujący ostatnie miejsce wśród li­
gowych drużyn, zdobył pierwszy punkt w meczu z dru­
gim maruderem AZS — Stalinogród, dzięki wynikowi

bezbramkowemu.

Setkę wygrała 
Laskowska 

(Gwardia), na 
zdjęciu od le­
wej, przed No- 
gajówną (AZS) 
i Sobą równą
(CWKS) w cza 

sie 12.8.

Nieźle spisali się lekkoatleci 
(wśród których zauważyliś­
my wielu z polskiej czołów­
ki) na zawodach kontrolnych 
zorganizowanych w niedzielę 
na boisku poznańskiego AZS. 
W dysku zaimponował po­
znański akademik Wachow­
ski — 1,6,30 m i I wa szkic- 
wiczówna (Gwardia)— 1,2,17 
m; w kuli Auksztulewi.cz

(CWKS) — 15,15 yi 
Bieg na 1500 m był przede 
wszystkim, pojedynkiem
dwóch widocznych na zdję­
ciu reprezentantów CWKS. 
Zwyciężył Żbikowski (niższy) 
w czasie 3.56.8 przed Ziół­

kowskim.

sportom/ I 1 ^sportowu.

IV dzień przyniósł nam 3 zwycięstwa
(Ciąg dalszy ze str. 1) 

kowski bije wiele celnych le­
wych prostych, które docho­
dzą do celu i robią wyraźne 
wrażenie na Assaga.

W ostatniej rundzie Mu­
rzyn próbuje również walczyć 
lewymi prostymi, ale Polak 
jest szybszy, bije celniej i 
bardziej precyzyjnie i wygry­
wa zdecydowanie na punkty. 
Sędziowie ocenili tę walkę: 
60:57, 59:56, 60:56.

W pozostałych walkach po­
południowych padly następu­
jące wyniki: w wadze lekko- 
półśredniej Petersen (Dania) 
pokonał na punkty Grausa 
(Saara), Guerdi (Egipt) wy­
grał z Safirowem (Bułgaria), 
Budai (Węgry) pokonał Sosa 
(Francja), Dumitrescu (Ru­
munia) wygrał z Picknickiem 
(Luxemburg).

W wadze lekkośredniej 
Foster (Anglia) pokonał 
Dragnea (Rumunia), a Burkę 
(Irlandia) zwyciężył przez 
tko w II rundzie Weltera 

! (Luxemburg). W wadze śred­
niej Szatkow (ZSRR) wygrał 
wysoko na punkty z Hope 
(Anglia).

W wieczornej serii walk w 
wadze lekkopółśredniej nasz re­
prezentant — Leszek Drogosz 
stoczył pojedynek z zawodni­
kiem austriackim Potesilem. 
Polak nie zawiódł pokładanych 
w nim nadziei i odniósł pewne 
zwycięstwo. Leszek pokazał do- 

0 Puchar PoSskj

bry boks wyraźnie przewyższa­
jąc reprezentanta Austrii tech­
niką i taktycznym rozwiąza­
niem walki. Sędziowie orzekli 
jednogłośnie zwycięstwo Pola­
ka. Tak więc po 4 dniach tur­
nieju wprowadziliśmy do ćwierć 
finałów 7 zawodników.

Pozostałe wyniki walk serii 
wieczornej: waga lekkopół-
średnia: Kaczorowski (NRD) 
zwyciężył Sercu (Belgia); 
Jengibarian (ZSRR) pokonał 
przez tko w III rundzie Otsa- 
ra (Turcja); Ravaglia (Wło­
chy) wypunktował Ivanusa 
(CSR); waga lekko średnia: 
Caroli (NRD) zwyciężył przez 
tko w III rundzie Andersena 
(Dania); Dżanerian (ZSRR) 
wygrał z Baykusem (Turcja); 
Bandoria (Włochy) pokonał 
Steinbacha (Saara); waga

Zwycięstwo
koszykarzy Stali

„Z tej mąki chleba nie bę­
dzie" —r powiedział jeden z wi­
dzów, kiedy koszykarze poznań­
skiej Stali bez Młynarczyka i 
Kałka wbiegli na boisko przed 
meczem z gdańską Spartą. Tak 
sądziła większość zebranych na 
Stadionie 22 Lipca, ale gospo­
darze postarali się o miłą nie­
spodziankę. Grali wszechstron­
nie, dobrze, a momentami na­
wet bardzo dobrze taktycznie, 
łatwo wyrabiali sobie pozy­
cję do strzału i nieźle rzucali. 
W sumie — odnieśli zadłużone 
zwycięstwo 39:37 (22:18).

Gdańszczanie osłabieni bra­
kiem Appenheimera pokazali 
dość przeciętną grę, a pod ko­
niec spotkania nie dopisały im 
nerwy. Poziom zawodów wsku­
tek niesprzyjających warunków 
atmosferycznych przeciętny; e- 
mocji jednak nie brakło, bo w 
II połowie po zastosowaniu 
przez gdańszczan agresywnego 
krycia, wynik przez długi czas 
stał pod znakiem zapytania.

Wśród stalowców na pochwa­
łę zasłużyła piątka: Orlikow­
ski, Dopieralski, Koralus, Jaś- 
kowiak i Maik, choć ten ostat­
ni zdradza jeszcze inklinacje 
do solowej gry.

Dobre wyniki 
lekkoatletów
w Erfurcie

Drugi dzień międzynarodo­
wych zawodów lekkoatletycz­
nych w Erfurcie, w których 
startowali Polacy przyniósł 
znowu kilka dobrych wyników. 
Najlepiej z Polaków spisał się 
Kopyto, wygrywając pewnie 
rzut oszczepem 68,90. Najlep­
szy tegoroczny wynik w biegu 
na 200 m uzyskał Kiszka — 
21,4. Foik, który odpadł w 
przedbiegu miał również dobry 
czas — 21.9. Mimo stosunkowo 
dalekich miejsc niezłe rezultaty 
uzyskali średniodystansowy 
Werbliński i Kasprzycki — 
1:52.0 oraz 1:52.6. Z zawodni­
ków zagranicznych bardzo do­
bry wynik uzyskał Janecek 
(CSR), który wygrał bieg 200 
m w czasie 20.9, ustanawiając 
rekord Czechosłowacji.

Polska na II miejscu
w turnieju
najlepszych

W niedzielę zakończył się w 
Warszawie międzynarodowy 
turniej szablowy najlepszych 
drużyn świata.

Ostatni swój mecz Polska 
przegrała z Węgrami 12:4. 
Punkty dla Polski zdobyli: 
Pawlas — 2, Kuszewski i Za­
błocki — po 1.

W pozostałych meczach o- 
statniego dnia turnieju Wło­
chy po zaciętej walce zwycię­
żyły Francję 8:8 (60:57), a 
Belgia wygrała z Austrią 
11:5.

Tak więc Puchar Sekcji 
Szermierki GKKF zdobyła 
reprezentacja Węgier, nie po 
nosząc.ani jednej porażki. Pol 
ska — wicemistrz świata — 
przegrała jedynie z Węgrami, 
zajmując drugie miejsce 
przed Wiochami, Francją, 
Belgią i Austrią.

Trudna droga do finału
(Korespondencja własna z Berlina)

P ierwsza berlińska niespodzianka — to
F histor.a ze Szkotem. W swoim kraju 

był on wielką rewelacją, bił w ostatnich 
dwóch latach wszystkich swoich przeciw­
ników. a jego sława rozeszła się szeroko 
poza .granice ojczyzny. Jeżeli oszczędni 
Szkoci zdecydowali się wysiać Mc. Quiila- 
na do Berlina, to na pewno wierzyli w jego 
sukces. Tymczasem Szkot z Dundee (ro­
dzinne miasto) do Berlina przejechał po­
nad 1.000 kilometrów, by wejść w ring, 
walczyć... jedną minutę i przegrać przez 
nokaut. Różnymi ścieżkami chadza sława 
boksera.

'y tego samego miasta, co Szocikas, ’o 
znaczy'z Kowna, wywodzi się repre­

zentant Związku Radzieckiego w wadze
półciężkiej — Murauskas. Z zainteresowa 
niem obserwowano debiut młodego Litwi­
na. gdyż dotychczas drużyna radziecka 
miała w tej kategorii poważną lukę. Wy­
soki, chudy jak tyka. Murauskas podobny 
bardzo do Szymury, boksuje w tym samym 
stylu co nasz wielokrotny reprezentant. 
Ma też takie długie ręce, a jego najsilniej­
szą bronią są właśnie „dyszle". Rutyno­
wany Węgier Sz:lvasi nie był dla niego 
równorzędnym przeciwnikiem. Już w pier­
wszej rundzie Węgier po serii prostych był 
bliski nokautu i tylko dzięki swej wytrzy­
małości wytrwał do trzeciego starcia, by 
ulec przez techniczny nokaut (sędzia prze­
rwał nierówny pojedynek).

Trudno przewidzieć, jak w mistrzo­
stwach Europy potoczą się losy Muraus- 
kasa. Brak mu jeszcze rutyny, a jego naj­

bliższym rywalem ma być sam mistrz 
Europy Nitschke. Już teraz jednak można 
stwierdzić, że 22-letni Litwin ma duży ta­
lent i może w przyszłości odegrać poważną 
rolę. Dotychczas stoczył on 92 walki, z któ­
rych wygrał — 87.

Nie tylko my, Polacy, obecni w Berlinie, 
często wspominamy mistrzostwa Eu­

ropy sprzed 2 lat. ale czynią to często także 
przedstawiciele innych krajów. Rozmawia­
łem wczoraj z Francuzami, Szwedami, 
Finami, Rumunami i Węgrami.

Wszyscy jak gdyby czuli się w obowiąz­
ku wspomnieć o nadzwyczajnej gościnno­
ści warszawskiej i doskonałej organizacji. 
Pod tym względem mistrzostwa /Europy w 
Warszawie biją na głowę mistrzostwa w 
Berlinie.

Każdy dzień przynosi nowe niespodzian­
ki. Tak też było i w Niedzielę. Polacy 

odczuli przykry zawód z porodu porażki 
N edźwiedzkiego ale jeszcze większy prze­
żyli Francuzi, którzy po Halimim utracili 
dalszych 2 faworytów Azzodza i Sebana. 
Reprezentanci z galijsk m kogutem, mający 
apetyt na zwycięstwo drużynowe (prezes 
ATBA Grejnaux oświadczył przed samymi 
m strzostwami, że Francuzi przyjechali do 
Berlina /w Oepszym składzie niż 8 lat temu 
do Dublina, kiedy odnieśli zwycięstwo ze-j 
społowe) powoli odpadają z ryWal zacji 
„wielkiej czwórki" (NRF, ZSRR. Polska, 
Francja).

Nie tylko jednak Francuzi odczuwa ;ą go­
rycz porażek. Nie wiedzie się Bułgarom

średnia: Wemhoener (NRF) 
wypunktował Stankova (Buł­
garia), a Matiussu (Luksem­
burg) przegrał z Plachy‘m 
(Węgry).
Wyniki walk niedzielnych 
(zwycięzcy na pierwszym miejs­
cu):

Kukier — Schnugg (Austria; 
Lloyd (Anglia)—Borrini (Wł.); 
Basel (NRF)—Azzon (Francja); 
Dobrescu (Rum.)—(tko) Gilroy

(Irlandia);
Majdloch (CSR)—Pann«ovic (Ju 
gosławia);
Stolników (ZSRR) — Seventi 

(Turcja),
Behrend (NRD) — Welikow 

(Bułgaria),
Nagy (Węgry) —Luukonen (Fin 
landia);
lekka: Fiat (Rum.) — Niedź- 

wiedzki (4:1),
Lukic (Jug.)—Seban (Francja), 
Juhas (Węgry)—Czari (Turcja) 
Kurachat (NRF) — Smimow

(ZSRR)
Papalando (Włochy)—Stajanow 

(Bułgaria),
Moustapho (Egipt) — Schirra 

1*3.)
Livovski (NRD) — Verhelst 

(Belgia).

“We wtorek
na ringu
Sportpalastu
walczą:

Godz. 14.30
Waga piórkowa: Mehling 

(NRF) — Abd Rabo (Egipt), 
Zima (Austria) — Freschi 
(Włochy), Mindreanu (Rumu 
nia) — Horvath (Węgry).

Waga półciężka: GRZELAK 
(POLSKA) — Pannunzi (Wło 
cby), Marauskas (ZSRR) —■ 
Nitschke (NRD),

Waga ciężka: Netuka (CSRJ
— Szabo (Węgry), WĘGRZY­
NIAK (POLSKA) — Ahs- 
mann (Szwecja).

Godz. 20.00
Waga piórkowa: Zasuchin 

(ZSRR) — Massard (Luksem 
burg), Martin (Francja) — 
Petersen (Dania), Nichols 
(Anglia) — Zachara (CSR), 
Miodnag (Jugosławia) — Ha 
malainen (Finlandia,), SO- 
CZEWIŃSKI (POLSKA) — 
Duffy (Irlandia).

Waga półciężka: Torma 
(CSR) — Reisberg (Szwecja), 
Schoeppner (NRF) — Cha- 
pron (Francja).

Waga ciężka: Soczikas
(ZSRR) — Ciobotaru (Rumu­
nia), Krizmanie (Jugosławia)
— Bozzano (Włochy).

Piłka nożna

Tradycyjny remis w Bukareszcie
Tradycyjnym już ósmym w 

spotkaniach obu państw remi­
sem, zakończy! się w niedzie­
lę w Bukareszcie międzypań­
stwowy mecz piłkarski Rumu 
nia — Polska. Wynik 2:2 
(1:0) nie krzywdzi żadnej z 
drużyn. Przed przerwą domi-

a specjalnie wyróżnili się Ko­
rynt i Suszczyk. Szymkowiak 
nie ponosi winy za puszczone 
bramki, a jego liczne, udane 
interwencje bardzo podobały 
się publiczności.

* *A
Międzypaństwowy mecz pil­

nowali gospodarze, po zmianie \ karski drugich reprezentacji 
boisk więcej z gry miał ze-i Rumunii i Polski, rozegrany w 
spół polski. j niedzielę w Łodzi przyniósł

Oceniając grę polskiej dru-' 77ci7Pl * * *1,kar“m 
żvnv trzeba niestety stwier- sk,m 1:0 (0:0)- Brałnk? zd°- dz?Z’starTprawedSę:^j^łahSąi w 65 min’ Gab«r-
formacją był znowu atak. Na
pastnicy wprawdzie po ład­
nych akcjach zdobyli dwie 
bramki, ale w sumie nie zado­
wolili, strzelając zbyt mało i 
niecelnie. Jak zwykle najsil­
niejszą formacją była obrona,

Sidło — 79,30
Lekkoatleci polscy Sidło i 

Rut startując na międzynarodo 
wych zawodach w Helsinkach 
odnieśli poważny sukces. Sidło 
wygrał bezapelacyjnie rzut o- 
szczepem uzyskując najlepszy 
tegoroczny wynik w Europie — 
79,30. Polak rzucał niezagro­
żony mając wszystkie wyniki 
ponad 70 m. Sukcesem zakoń­
czył się również start Ruta, 
który zwyciężył w rzucie mło­
tem.

Wyniki: oszczep 1) Sidło 
(Pol.) — 79,30, 2) Will (NRF) 
72,54; młot 1) Rut (Pol.) — 
58,02, 2) Haimetojaa (Finlan­
dia) — 54,64.

Uczestnicy
„totka**

W konkursie Polskiego Ko 
mitetu Olimpijskiego na od­
gadnięcie wyników spotkań 
piłkarskich wyznaczonych 
na dzień 5 czerwca br., nie 
należy podawać wyniku me­
czu CWKS — Garbarnia 
(Kraków). Spotkanie to zo­
stało oduwłane.

W miejsce tego meczu za­
liczony zostanie wynik spot­
kania Górnik (Wałbrzych) 
— CWKS (Bydgoszcz). Ró­
wnież należy wpisać przewi­
dywany wynik spotkania po­
między Stalą (Gdańsk) i 
Górnikiem (Bytom), gdyż 
w razie niedojścia do skut­
ku któregoś z pierwszych 
dziesięciu meczy, będzie w- 
względniony wynik wspom­
nianego wyżej spotkania.

i Irlandczykom. Dobre wrażenie, mimo 
przegranych z bardziej klasowymi przeciw 
nikami, zrobili Jugosłowianie. Dobrą dru­
żynę wystawili Anglicy.

Bardzo groźni wydają się być i Rumuni. 
Próbkę ich możliwości mogliśmy 

sprawdzić na własnej skórze. Wprawdzie 
przegrana Niedż.wiedzkiego z medalistą 
olimpijskim Fiatem (Helsinki) nie przynosi 
Polakowi wielkiej ujmy, jednak z całym 
przekonaniem można stwierdzić, że Polaka 
stać było na zwycięstwo.

Gdyby przez jedną rundę boksował tak 
jak 8 miesięcy temu w Sofii, mielibyśmy 
o jednego reprezentanta więcej w ćwierć­
finale. Porażkę Niedżwiedzkiego, który 
mało operował prawyrai prostymi, był za 
sztywny i nie umiał się zdobyć w trzeciej 
rundzie na dobrą końcówkę, odczuliśmy 
tu wszyscy. Stamm chodził przez parę 
godzin jak chmura gradowa i był bardzo 
zdenerwowany.

Nie nadzwyczajnie też wypadł Kukier.
Wprawdzie wygrał pewnie, ale wyraź­

ną przewagę uzyskał dopiero pod koniec 
drugiej rundy. Austriak okazał się dojarym 
pięściarzem o dużej szybkości i dobrej 
pracy nóg. Wysokie uznanie widowni zdo­
była walka ,,much“ Lloyd (Indie)—Borrini 
(Włochy). Waga musza jest w ogóle dosko­
nale obsadzona i trudno wróżyć Kukierowi. 
W ćw erćfinale spotka się on z Lloydem 
(świetny technik!), a w półfinale z Base" 
lem. Dużo łatwiejszą drogę powinien mieć 
Majdloch.

A. Skotnicki

Auksztulewi.cz


__feracowraicy
Każdą ilość piekarzy przyjmą Poznańskie Za­
kłady Przemysłu Piekarniczego. Poznań Mateiki 50, dział kadr, pokój 49. ’ ^1669

Murarzy, cieśli na terenie RawiezaTiGustyina 
zaangażuje natychmiast Budowlane Przedsię­
biorstwo Powiatowe w Gostyniu. Zgłoszenia 
kierować do Budowlanego Przedsiębiorstwa 
Powiat. Gostyń, ul. Marchlewskiego 18. K1529
Starszych projektantów OTaT~kosztoryfiistów 
na instalacje przemysłowe zatrudni natychmiast 
Biuro Projektów Przemysłu Włókien Sztucz­
nych Grupa Projekt, w Gorzowskich Zakładach 
Włókien Sztucznych Gorzów Wikp., al.Fr Wal­
era 25,________ kl 648
Każdą ilość murarzy, 4 malarzy^ 2 szklarzy, 
2 instalatorów, do pracy na terenie Poznania 
przyjmie zaraz Miejskie Przedsiębiorstwo Re­
montowo-Budowlane nr 1 w Poznaniu, ul. 
Paderewskiego 7. Zgłoszenia przyjmuje dział 
kadr, pokój 302. K1841

Samodzielnego pracownika-tran sportowca w
charakterze kierownika placówki w Szamotu­
łach, zamieszkałego na miejscu, zatrudni na­
tychmiast poważna instytucja. Oferty wraz z 
życiorysem Biuro Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 
dla KI680

Farba do włosów
„JUVENOL

WYSOKA JAKOŚĆ PRODUKTU

f t

Administrator-dozórca na punkt kolonijny węza 
sów dziecięcych w miejscowości Piłki, pow. 
Międzychód, potrzebny na stałą posadę od 15. 6. 
br. Mieszkanie b. dobre — 2 pokoje z kuchnią 
i łazienką. Ewtl- hodowla inwentarza dopusz­
czalna. Uposażenie wg umowy zbiorowej. Zgło­
szenia osobiste lub na piśmie z życiorysem i 
świadectwami. — Poznań, Marchlewskiego 128, 
III ptr., pok 306. Zjednocz- nr 1 Budownictwa 
Miejskiego. K1677
Inżynierów i techników z następującymi spe­
cjalnościami: konstruktorów pomocy warszta­
towych’ technologii obróbki wiórczej i bez- 
wiórczej, pokryć galwanicznych, pokryć lakier­
niczych oraz technika normowania pracy za­
trudnią Zielonogórskie Zakłady Wytwórcze 
Mierników Elektrycznych w Zielonej Górze, ul. 
Sulechowska 1. Reflektujemy tylko na siły wy­
sokokwalifikowane, którym zakład zapewni 
mieszkanie. Płaca wg umowy zbiorowej w 
Przemyśle Aparatów Elektrycznych. Zgłoszenia 
przyjmuje dział kadr. K1651
Maszynistka biegła ze znajomością prowadzenia 
spraw kancelaryjnych i gospodarczych od 1. 6. 
1955 poszukiwana. Zgłoszenia osobiste do Cen­
trali Zaopatrzenia Szkół — Poznań, ul. Przemy­
słowa 2. KI 653
Księgowy techniczny z praktyką do Zespołu 
PGR Parzęezewo, pow. Kościan, st. kol. Pia­
stowa, potrzebny zaraz. Zgłoszenia wraz z ży­
ciorysem kierować na ww. adiręs. K1657
Zastępcę głównego księgowego przyjmie zaraz 
Poznańskie Biuro Projektów Sieci Elektrycz­
nych Poznań, Stary Rynek 97/190. Zgłoszenia 
prosimy kierować do działu kadr. KI 661
8 murarzy i 2 blacharzy zatrudni zaraz Przed­
siębiorstwo Robót Kolejowych nr 10. Wyna­
grodzenie wg układu zbiorowego pracy w bu­
downictwie. Dla zamiejscowych noclegi za­
pewnione. Zgłoszenia przyjmujemy w Pozna­
niu, ul. Ratajczaka 26a. K1665
Kierownika gospody w Puszczykowie oraz 
dwóch kelnerów przyjmie natychmiast Gminna 
Spółdzielnia Samopomoc Chłopska Puszczyko­
wo. KI 666
Kierownik gospodarstwa (na gospodarstwo na­
sienne o obszarze 500 ha w okolicy Zbąszynia) 
potrzebny. Oferty Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla KJ667.
2 techników budowlanych, 4 murarzy, 2 cieśli 
zatrudni zaraz Remontowo - Konserwacyjna 
Spółdzielnia Pracy Świebodzin Wlkp., ul. Sta­
lina 8. K1668
Samodzielnego księgowego gospodarstwa przyj­
mie zaraz Państwowe Technikum Rolnicze w 
Trzciance k/Opalenlcy, poczta Sliwno, pow. 
Nowy Tomyśl. K1674

Nieruchomości
Parcele, domki, wille, kamie­
nice, kupno sprzedaż, załat­
wia solidnie „Union", Poznań, 
Nowowiejskiego 9. 6986g
Kamienice, wilie, parcele, 
domki, w różnych dzielnicach, 
polecam — poszukuję. Nowak, 
Poznań. Czerwonej Armii 26, 
Ul. 87-95. 6899g
Kamienice komfortowe, wille, 
parcele sprzedam Pracel. Po­
znań, Szymańskiego 8. 8357g
Kamienice, wilie, parcele w 
różnych dzielnicach polecam, 
poszukuje. Metelski, Poznań, 
Czerwonej Armii 23. J631g
Parcele willowe (Winogrady), 
60,000 zł (Osiedle Piątkowo) 
26 000 zł. (Wola) 22.000 zł, 
sprzeda: Gruszczyński, Poznań, 
Wawrzyniaka 22. 8696g
Domek 4-izbowy, 2 ha ziemi, 
w Gnieźnie - Przedmieście, 
39.000 zł sprzedam. Gniezno, 
Dalkoska 17. m 9. 9396p
Sprzedam 8 mórg ziemi ornej 
(2 razy 4 morgi w Krobi, pow 
Gostyń) Infoimacje Krobia, 
Dworcowa 7. # 9397p
Przypadającą część spadku w 
niemchomości poza Pozna­
niem, sprzedam. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 86lig, , _____
Dom w Mosinie przy dworcu, 
spiesznie sprzedam. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Swiercżewskie 
8° 3, dia 8614g._______
Nieruchomość do 4 mórg (sad, 
ogrodnictwo), z wolnym 3—4- 
Pokpinwym domkiem (elektry­
czność). w Poznaniu lnb oko­
licy. kupię Pośrednicy wyklu­
czeni. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 8721g.
Kamienice komfortowe, domy 
handlowe, wille, domki jedno­
rodzinne, oraz parcele pole- 
CB> poszukuje: Hinz Poznań, 
Piekary 19. ‘ 8758g
Barak mieszkalny z przeszło 
morgowym ogrodem oddam 
* dzierżawę lub sprzedam sam 
barak. Hinz, Poznań, Piekary

____ __ 8759g
Sprzedam parcelę budowlaną 
^Kordeckiego. Łazarz), cena 
"4.000 zł. Adres wskaże Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczewskiego
3. BI 8770g.

Sprzedam parcelę Adres wska­
że Biuro Ogłoszeń, Swierczew- 
skiego 3, nr J782g.________
Dom trzypokojowy, cały wolny, 
1800 m- ogrodu. 80 drzew, 
blisko Poznania,' przy stacji, 
130.000 zł, parcelę 1600 m‘, 
dowolna zabudowa, blisko 
tramwaju, Grunwald, 42.000 
zł. wybór korzystnych kamie­
nic ze składami sprzeda No­
wak Poznań' Wyspiańskiego 
16.' 8800g
Kuplę parcelą względnie dom 
mieszkalny z ogrodem. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3, nr 8823g.
Sprzedam dom mieszkalny z 
ogrodem. Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3, 
nr S824g._________
Willę przy tramwaju, z wol­
nym mieszkaniem, sprzedam. 
Oferty Biuro Ogłoszeń Świer­
czewskiego 3 dla 8826g.............. —- <
Parcele przy Jarocinie tanie 
sprzedam, cena za ’/« morgi 
7000 zł. Otręba, Jarocin. Ki­
lińskiego 2. : 8876g
Dom piętrowy z ogrodem we 
Wrześni .cały lub połowę, ce­
na 45.000 zł. sprzedam. Otrę­
ba Jarocin Kilińskiego 2.

8877g
Parcele 3020 m®. ziemia bar­
dzo dobra, z prawem zabudo­
wy (przedmieście Poznania), 
sprzeda właściciel. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń. Świerczewskiego 
3 tfnj’87 ___________ —
Parcelę 500 m" kupię od wła­
ściciela. Pośrednicy wyklu­
czeni. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3, dla 891 lg.
Domek dwupokotowy d0 re­
montu, parcelę 800 m®. 45.000 
zł cześć kamienicy z wolnym 
trzypokojowym mieszkaniem, 
do remontu. Dwa ha ziemi 
wraz z zabudowaniami. 50.000 
zł sprzeda: Metelski, Poznań. 
Czerwonej Armii) 23. 8929g
3 bs ziemi nadające się ca o- 
grodnictwo. przy szosie. 2 km 
od Grodziska, sprzeda właści­
ciel Adres wskaże Biuro Ogło 
szefi Świerczewskiego 3, tir 
8932g.

Kupno
Maszyny do szycia, w dobrym 
stanie i niekompletne, kupię. 
Poznań Chłapowskiego 3, m 
> 8655g

Kosiarkę traktorową Deutz, 11
KM, kupię. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3, dia 
8738g.

Piec do wypalania glpau wie 
kszy spiesznie kupię. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 8774g.
Kontrabas w dobrym stenie 
lub uszkodzony kupię. Paczko­
wski, Poznań, Swiebodzińska 
18. 8776g
Kuplę mały ponton gumowv 
Oferty z podaniem ceay do 
Biura Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 8790g.
Motorek do maszyny Reinme-
tal. nowoczesny, kupię. Poz­
nań ul Chudoby 20, m 11.

8859g
Kupię basen do wody 2—4 ms. 
Oferty z podaniem wymiaru 
kierować: Tadeusz Pasek, Koź 
min. pow. Krotoszyn. 8860g
Aparat fotograficzny Łeica II. 
Elmar, kupię. Poznań, tel. 
523-87. 8888g
Kupię czarną, trwałą farbę do 
malowania na tkaninach, naj­
chętniej acetonową. Również 
w innvch kolorach tylko ace­
tonową. Oferty Biuro Ogłoszeń. 
Świerczewskiego 3. dla 8897g
Kuplę bufet niski, bez nadstaw 
ki do 2 m długości. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Swiercżewskie 
g0 3, dla 8916g.
Pteełuwkę rogożynową (war­
kocz). kupię. Oferty z próbka­
mi pod adresem: Warszawa, 
Zaułek 23, m 2, Malinowska.

K1S96

Sprzedaż
Wózki dziecięce, autka drew­
niane, koszykowe, spacerówki 
czeskie, na łożyskach kulko­
wych, nowoczesne, drewniane, 
gięte, dla bliźniąt oraz la­
lek, poleca H. SwietHk. Poz­
nań, Wrocławska 13. RllOg

Sprzedam samochód DKW, 700
ccm. w dobrym stanie. Probo­
stwo Sławsk, koło Konina.

9298p
Wózki dziecięce, autka drew­
niane, autka koszykowe, cze­
skie. ceratowe, spacerówki, 
na łożyskach, meblowe, gięte 
oraz lalkowe, polecają: Bra­
cia Chojnaccy. Poznań, Wro­
cławska 25. 8198g
Sprzedam tokarnię stołową z
śrnbą pociągową d0 nacina­
nia gwintów. Poznań plac 
Młodej Gwardii 9, m. 28.

8694g
Wózki, autka koszykowe, spa­
cerówki na łożyskach kulko­
wych, poleca: Łesiński. Poz­
nań, Żydowska 33. 8295g
Spawarkę elektryczna, transfer 
matorową. 250 Amper. sprze­
dam. Roman Zelmański. Ino­
wrocław, Stalina 22. 8395p
Sprzedam spacerówkę (wzór 
czeski), w bardzo dobrym sta­
nie. Poznań. Chłapowskiego 1, 
m 3. 9394p
Sprzedam dvwan w dobrym sta 
nie, 2, 5X3,5 metrów. Osmafi 
ski. Rogoźno Wlkp., Dojazdo­
wa 5. 9395p
Wózek - autko, koszykowy, 
lak nowy, sprzedam. Poznań. 
Kantaka 5. m 12. 8645g
Rower męski niemiecki, mar­
ki „Agon", duże imadło, sprze 
dam. Poznań. Poznańska 28/3G 
m 24. wejście z ul. Mylnej, 
parter od godz. 18—20.

8647g
Maszynę do szycia z długim 
czółenkiem, wózek dziecięcy, 
koszykowy, sprzedam. Poz­
nań, Dzierżyńskiego 39, sute­
rena front. 8648g
Wózek czeski, głęboki, sprze­
dam. Poznań, Starołęcka 47, 
m 2 8649g
Słupki i siatkę narkanową, 
sprzedam. Oferty B?ur0 Ogło­
szeń Świerczewskiego 3, dła 
8653g.
Maszynę do szycia, damską 
i krawiecką, sprzedam. Poznań, 
Chłapowskiego 3, m 3.

8654g
Sprzedam akordeon- Hohner,
80 bas. w dobrym stanie. Mo­
dry, Poznań, Dzierżyński™ 
187,’ m 6. 8664g
Taksometr sprzedam. cena
5000 zł Poznań. Garbary 38. 
warsztat naprawy rowerów

8667g
Samochód „Oppel" dolnozawo- 
rowy, na chodzie, zapasowy*«il 
nik. Po remoncie, sprzedam. 
Wiadomość: Jan Paczkowski. 
Oborniki Wlkp., tel. 46.

8671 g
Spawarkę transformatorowa. 
M 75—300 Amp.. sprzedam.
Poznań Rokossowskiego 69, 
a, 3< ' 8673g

Techników na prace w stali zatrudni natych­
miast SpóMzirania Pracy Lekarsko-Dentysty­
czna w Poznaniu, ul. Wrocławska 6, I ptr., teł. 
49-08. K1682
Blacharzy z dkaettalny samochodowej zaanga­
żujemy natychmiast. Warunki do omówienia 
w dziale kadr Wielkopolskich Zakładów Na­
prawy Samochodów, Poznań — Antoninek, ul. 
Warszawska 349. K1695
Kucharkę samodzielną do prowadzenia stołów­
ki (ca 30 osób) przyjmie zaraz' Stacja Selekcji 
Roślin Rogaezewo Małe, poczta Turew, pow. 
Kościan. Zgłoszenia pisemne. KI 693
Brygadzista oborowy z dwoma pomocnikami
potrzebni natychmiast. Wynagrodzenie według 
uchwały rządiu. Mieszkanie zapewnione. Zgło­
szenia kierować PGR Czierwonawieś, poczta 
Krzywiń, powiat Kościan. 9398p
Kupię samochód, 4-drzwiowy, 
w dobrym stanie. Oferty Biuro 
Ogłoszeń Świerczewskiego 3, 
dia 8816g.

Wózek koszykowy, prawie no­
wy, sprzedam. Poznań, Sien­
kiewicza 6. m 8. 8060g
Sprzedam sypialnię (brzwza). 
Poznań, Dąbrowskiego 88, sto­
larnia.   8672g
Okazja! Psa doga, (arlekin) 
sprzedam. Poznań, Dąbrow­
skiego 53/55, m 6. 8676g
Radio „Pionier" sprzedam. Po 
znań. Grunwaldzka 41b m 7.

8S87g
Nutrie (bobry) samice, kotne 
i młode, sprzedam. Puszczy­
kowo k. Poznania, ul. Słonecz­
na Ila.___ 8688g
Radło „Syrena" sprzedam. Po 
znań, Przemysłowa 27, m 5

8693g
Owce merynosy. 30 sztuk, do 
dalszej hodowli, sprzedam. 0- 
ferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3, dla 8699g.
Spacerówkę w dobrym stanie, 
sorzedam. Poznań Wawrzynia 
ka 21, m 17._________ 87Ug
Materiał wełniany, biały, na 
kostium, lisa srebrnego, oka­
zyjnie sprzedam. Poznań, Grott 
gera 10, m 12 od godz 20— 
2L__________ ’________ 8716g
Radio „Philips", 6-larapowe 
oraz „Aga", suknię ślubną, 
łóżko drewniane, sprzedam. 
Poznań Kraszewskiego 15, m 
8._____________________8719g
Sprzedam motocykl AJS, z przy 
czepką. na chodzie. Poznań, 
Starołęka, Starołęcka 43, m 
8^___________________ 8720g
Kompresor kompletny ze zbiór 
nikietn do 7 Atm okazyjnie 
sprzedam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, “wierczewskiego 3, dla 
8724g.
Motor 2 KW, na prąd zmienny,
sprzedam. Poznań, Bluszczowa 
3 m 4 8725g
Sprzedam maszynę do szycia z 
okra.głym czółenkiem Poznań, 
Górczyftska 31a, m 8, parter.

8726g
20.000 ceęieł sprzedam. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń Świerczów 
skiego 3, dla 8736g.
Sprzedam motopompę z base­
nem, automaiem termometrem 
i zaworami. Informacje: Poz­
nań, Ża Bramką 4, magazyn 
mebli. 8750g
Motocykl 500 ccm. z przyczep 
ka, na teleskopach, stan dobry, 
11.000 zł. oraz maszynę do 
szycia „Singer", 2.200 zł. 
Zgłoszenia: Gorzelnia Tulce, 
pod Poznaniejn.________ 87_52g
Motocykl 500 ccm, z przy­
czepką, w dobrym stanie, na 
chodzie, nowym ogumieniu, 
sprzedam Józef świątek Poz­
nań - Sołacz, Dojazd 9/68. 
bloki. 8755g
Sprzedam motocykl NSU, 200 
ccm. Poznań, Długosza 16, m 
1. 8756g
Zamienię przedwojenny płaszcz 
damski, na męski, rozmiar 
50 oraz wózek 4-kołowy, 
sprzedam. Informacje: Poznań- 
Dębiec Makowa 9a skład.

______ 8760g
Aparat fotograficzny „Zorka" 
nowy, powiększalnik, maszynę 
do pisania „Olimpia" walizko­
wą, sprzedam. Poznań-Sołacz, 
Podolska 25 m 1 od godz. 
16—22. 8761g
Sprzedam motocykl SHL. Poz­
nań - Dębiec, Wiśniowa 60, m 
2, bloki. 8707g
Sprzedam motor 7,5 KM. na 
prąd zmienny. W. Balcerek, 
Poznań - Zabikowo kitosk.

8763g

Silnik 1 KM z przekładnią o- 
brotów, oraz używaną leżan­
kę, sprzedam. Poznań, Kościu 
Szki 72, m 12.________ 8766g
Piece: do łazienki, miedziany 
oraz do centralnego ogrzewa­
nia, sprzedam Poznań-Wola, 
Notecka 12 od godz. 16.

8769g
2 nie z pszczołami, rozmiar 
ramek z nadstawką 27X27. o- 
raz miodarkę, sprzedam. Po­
znań, Albańska 168, dz’ałkl 
od godz. 15. 8771g
Kuchenkę gazową z piekarni 
kłem, sprzedam. Poznań Dzier 
żyńskiegp 125/127. 8773C
Nowe szory okazyjnie sprze­
dam. Poznań, Mylna 15 m 
14. 8781g
Maszynę „Singer" trykotar- 
sko - dziewiaiską (szczepiar- 
ka) okazyjnie sprzedam. Poz­
nań, Nowowiejskiego 59 ga­
raż __________8787g
Motocykl 350 ccm, sprzedam. 
Poznań, Dąbrowskiego 525 m 
1 8793g
Akordeon 120-bas.. 4 registry 
sprzedam. Poznań-Starołęka. 
Pstrowśkiego 73, m 2 8840g

Gttzisf EU&eatśw KbkMw 
Prztmysłdwycb i Otamrzy
RZEMIEŚLNICZE.! SPÓŁDZ. PRACY 

KOMINIARZY
w Poznaniu, nJ. Dolna Wilda 12

telefon 96-97
poleca swoje usługi w zakresie: 

remontów i konserwacji kominów fabry­
cznych, obmurzy kotłów i instalacji gro- 
mochronowych. Oddział przeprowadza 
również rewizje instalacji piorunochrono­
wych. — Powierzone prace wyfconojemy

szybko, solidnie i fachowo
K1685

PofeSrie Linie Lotnicze „LOT** podają do wia­
domości, iż z dniem 1. 6. 1955 r. zostanie uru­
chomiona dodatkowa lśnią Pv>znań—Warszawa 
według następującego rozkładu:

98.20 o. Warszawa p. 18.18 
09.50 p. Poznań ©. 16.45

KI 679

I Łaciną nowoczesną spacerówkę 
sprzedam. Adres wskaże Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 8808g.
Maszynę dziewiarską, óśem- 
kę. długą, w dobrym stanie, 
sprzedam. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3, dła 
8829g.
Rower damski sprzedam. Po­
znań - Łazarz Findera 63b, 
m 1. 8834g
Wózek dla Inwalidy, korzy­
stnie sprzedam. Klawiter. Poz­
nań, Rawicka 21. 8843g
Rower męski w bardzo do­
brym stanie, sprzedam. Poz­
nań, Żnrawia 19 m 4.

8850g
Kury leghorny, dwumiesięczne, 
dobrze odchowane, sprzedam. 
Poznań-Wola, Wzlotowa 4. 
Blumreder. 885 lg
Sprzedam radio 6-lampowe,
wózek koszykowy Poznań. Kra 
szewskiego 12, m 5. 868lg
Sprzedam motocykl DKW. 350 
ccm, NZ, z przyczepką. Poznań, 
św. Wojciecha 30, m 6. od 
godz. 15, 8684g
Westfalkę kaflową. nową 
sprzedam. Poznań, Garbary 80. 
m 3. 8£53g
Zamienię nowy rower męski 
węgierski na dobry rower 
damski. Poznań, Małeckiego 
12, m 6, po południu. 8854g
Akordeon 80-bas., sprzedam. 
Poznań, Warszawska 33b ni 
6, od godz. 15—18. 885Gg
Maszynę do szycia, gabineto­
wą i krawiecką, sprzedam. Po 
znań. Łąkowa 14, m 2. 8857g
Samochód półciężarowy marki 
„Tempo". 4-kołowy, w do­
brym stanie, sprzedam. Włady­
sław Szymański, Żegrze Rze- 
czańska 1. 8866g
Rozpylacze stojakowe do ogro 
dów poleca Koska, Poznań, 
Dominikańska 5. 8867g
Kuchenki nowe, róirtr wielko­
ści. westfalki. polecam. Poz­
nań . Łazarz, Engla 15.
__ __________  887 lg
Maszynę do szycia, rower dam 
ski. piec miedziany, do łazien 
ki, sprzedam Poznań, Śniade­
ckich 4, m 4. 8882g
Motocykl 500 ccm. z przyczep 
ką lub bez sprzedam. Poznań, 
Rooseve!ta, 13, w podwórzu, 
od godz. 15, 8884g
Radio samochodowe „B’au- 
punkt" super, sprzedam. Poz­
nań, Umińskiego 26 m 7. 
____ ' 8886g
Motocykl ,,Victoria“, 150 ccm. 
na chodzie, sprzedam. Poznań, 
Małeckiego 22 m 1. 8889g
Lodówkę dużą, elektryczną 
..Elektroluz" w bardzo do­
brym stanie, nadającą się do 
restauracji, szpitala, sprze­
dam. Poznań, Stalingradzka 
31, m 1. 8891g
Pianina sprzedaie Magazyn For 
tepianów Poznań, Czerwonej 
Armii 39. w podwórzu. 8894g

Lokale
Zamienię 3 pokoje z kuchnią, 
łazienką, balkonem, 3 piętro, 
w Poznaniu, na 6 pokoi z ku­
chnią, łazienką, również w 
Poznaniu. Oferty Szczecin, al. 
Piastów 74 m 5, Bergandy

t 9392p
Zumienie mieszkanie komfor­
towe, 4-pokojowe w, centrum 
Szczecina, na 3-pokojowe w 
Poznaniu lub okolicy. Oferty 
wraz z warunkami: kierować 
Bergandy, Szczecin, al. Pia­
stów 74. m 5. 9393p
2 pokoje z kuchnią, samodziel 
ne, w śródmieściu, zamienię 
na pokój z kuchnią, samo­
dzielne, w śródmieściu. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń. Świercze­
wskiego 3 dla 8830g
2 odtfzialKe pokoje z przyna­
leżnościami, na Wildzie, za­
mienię na 2-pokojowe z przy­
należnościami. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3, 
dia 8848g.

Dnia 29 maja 1955 zasnęła w Bogu nasza kochana i 
nigdy niezapomniana matka, teściowa i babcia, śp.

z Kosmowskich

Jadwiga Garczarek
przeżywszy lat 78.

Pogrzeb odbędzie się w środę, 1 czerwca br., o godz.
15.30 z kaplicy cmentarnej r.a Jeżycach Msza św. ża­
łobna odprawiona zostanie w sobotę, 4 czerwca, o godz.
7.30 w kościele Serca Jezusowego na Jeżycach,

W smutku pogrążone
S955g dzieci I rodzina

Dnia 30 maja 1955 zmart po krótkich cierpieniach 
opatrzony Sakramentami św. mój ukochany mąż, nasz 
najdroższy ojciec, teść, dziadek i stryj, śp.

Józef Pawłowski
przeżywszy lat 75.

Pogrzeb odbędzie się w czwartek, 2 czerwca br., o 
godz. 16 z kaplicy cmentarnej na Junikow e,

W głębokim smutku pogrążeni
żona, synowie, synowe | rodzina

Poznań, Konopnickiej 3. 8949g

Zamienię dwa pokoje z kuch 
nią, w Puszczykowie, na po­
dobne lub pokój z kuchnia w 
Poznania. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 dla 
8565g.____________________
Spiesznie poszukuję 1—-2 po­
koi z kuchnią do remontu. 0- 
ferty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3. dia 8586g.
Zamienię 2 pokoje z kuchnią, 
ogródkiem, na większe wzgl 
2 mieszkania oddzielne. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Swiercżewskie 
go 3. dia 8594g____________
Pokój z kuchnią, małe, w śród
mieścin, zamienię na duże. 
Warunki do omówienia. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Swiercżewskie 
go 3, dla 8599g.
Buty pokój, słoneczny, w śród 
mieścin, zamienię na pokój z 
kuchnią. Poznań, plac Młodej 
Gwardii 5 m 11. 86O3g
Zamienię 2 mieszkania po po­
koju z kuchnią, samodzielne, 
(wspólny korytarz i łazienka),’ 
Jeżyce, na 2 mieszkania po 2 
pokoje z kuchnią, względnie 
P/s pokoju, samodzielne. Ofer 
ty Biuro Ogłoszeń Swiereze- 
wskiego 3. dia 8602g.
Zamienię 2 pokoje ze wspólną 
kuchnią, w centrum miasta. I 
piętro, (gaz i światło oddziel­
ne), na 2 pokoje z kuchnią, z 
przynależnościami. samodziel­
ne, w dzielnicy willowej. Wa­
runki do omówienia. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Swiercżewskie 
go 3, dla 8621g.
Zamienię pokój 18 m«. z uży­
waniem kuchni, na podobny 
lub większy. Poznań, Rvbaki 
20a, m 9_ 8624g
Mieszkania do remontu, wykoń 
czenia, poszukuję. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń Świerczewskiego 
3^ dla 8625g.
Zamienię dwa ładne pokoje wil 
lowe, z używaniem kuchni, ła­
zienki. na jeden pokój z ku­
chnią. łazienką, samodzielne. 
Może być w domu kolejowym. 
Warunki do omówienia. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Swiercżewskie 
go 3 dla 8632g.
Zamienię pokój z przynależno 
ściami, II ptr.. w śródmieściu, 
na pokój z kuchnią lub duży, 
samodzielny pokój. Oferty Biu 
ro Ogłoszeń, Świerczewskiego 
3. dla 8644g.
2 pokoje 43 m*, w śródmie 
ściu. zamienię na dwupokojo 
we, samodzielne, w okolicy 
Rataj, Wildy, Dębca Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Swiercżewskie 
go 3 dla 8646g.
Starsze bezdzietne, pracujące 
małżeństwo poszukuje pustego 
pokoju. Warunki do omówie­
nia, peryferie niewykluczone. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3, dla 8659g.
Samodzielne mieszkanie 2 po­
koje z kuchnią łazienką, za­
mienię na podobne. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, Swier- 
£zewskieg0 3, nr 8668g.
Trzypokojowe, komfort, samo­
dzielne, IV ptr.. (Łazarz), za­
mienię na pokój z kuchnią, sa­
modzielne. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3 dla 
8670g.
Pokój duży, słoneczny, w cen­
trum, osobną piwnicą, z przy­
należnościami zamienię na 
pokój z kuchnią. Warunki do 
omówienia Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3 dla 
8690g
Zamienię pokój z kuchnią, o- 
grodem, w domku jednoro­
dzinnym' (Ostroróg) na 2 po­
koje z kuchnią. Oferty Biuro 
Ogłoszeń. Świerczewskiego 3, 
dla 8691g.
Pokój z kuchenką, samodziel­
ne, z wygodami zamienię na 
podobne lub większe. Warun­
ki do omówienia. Poznań. Sze 
łagowska 67, m 7. 8708g
Zamienię 3 pokoje i kuchnią 
łazienką komfort, w Jeleniej 
Górze, na 2 lnb pokój z kuch­
nią w Poznaniu. Informacje: 
Poznań, Skryta 2, m 8

8712g
Zamienię pokój z kuchnią, sa­
modzielne (Wola), na podobne 
lnb większe (śródmieście, Je­
życe). Oferty Biuro Ogłoszeń 
Świerczewskiego 3. dła 87l5g.

1. Xl«aetcsxniwońó dla zdrowia 1 włosów 
3. Piękność l naturalność odcieni
3. Szybkość wykonania zabiegu.
4. Niezmienność przy stosowaniu trwałej on­

dulacji.
Żądać w drogeriach 1 perfumeriach. Zaopatrzenie 
fryzjeanrtcieh punktów usługowych 

w terenowych hurtowniach

MOTOR
do polerowania o mocy ca 0,75 KM ca 3000 
o>br.''min. zakupi Spółdzielnia Pracy Le- 
karsko-Derttystyczna w Poznaniu, tri. 

Wrocławska 6, I tei. 49-08
K1681

Zamienię pokój z kuchnią, na 
P/t pokoju lub 2 pokoje ; 
kuchnią. Poznań, Fredry 3 m 
11, Paius. 8713g
Parni przyjmę na wspólny 
przejściowy pokój. Poznań 
Długa 10. m 14. 87l4g
Stajnię na 2 średnie konie, z 
możliwością pozostawienia piat 
formy na gumach, wezmę w 
dzierżawę. Oferty Biuro Ogło­
szeń Świerczewskiego 3, dla 
8717g.
Młody, na stanowisku poszu­
kuje pokoju, ewentualnie 
wspólnego. Oferty Biuro Ogło 
szeń, Świerczewskiego 3, dla 
8722g.
Pokój z kuchnią, ogrodem, za­
mienię na pokój z kuchnią w 
śródmieściu. Informacje: Kata 
rzyraa Waiiszewska, Poznań, 
Zamkowa 7a. 8723g
Mieszkanie 2‘/t-pokojowe z ku 
cbnią, balkonem frontowe, za 
mienię na 2 mieszkania po po­
koju z kuchnią. Poznań, Ro­
kossowskiego 39, m 10.

______ ______ 8737g
Zamienię samodzielne 2 poko­
je z kuchnią, na mniejsze. 0- 
ferty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3. dla 8742g.
Oddam lokal na przemysł 
wzgl. warsztat Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 8749g.________
Zamienię l*/i pokojn z przy­
należnościami, na podobne. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3, dla 8764g.
Zamienię dwa pokoje z kuch 
nią w Puszczykowie, na rów­
norzędne lub większe w Poz 
naniu. Puszczykowo. Poznań 
ska 27, m 2. 8786g
2 pokoje z samodzielną kuch 
nia, wspólnym . korytarzem i 
łazienką IV ptr (Jeżyce), za­
mienię na 2 pokoje z kuch­
nią. samodzielne, peryferie 
niewykluczone. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3, 
dia P79!g.
2 pokoje z kuchnią, stróżo- 
stwem zamienię na pokój z 
kuchnią bez stróżostwa. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Świercze­
wskiego 3, dla 8794g.
Pokój z kuchnią, łazienka w 
Gdyni, zamienię na podobne 
w Poznaniu. Oferty Biuro Oglo 
szeń Świerczewskiego 3, dla 
8798g.
Zamienię pokój z kuchnią, sa 
modzielne I ptr.. na 2 poko­
je z kuchnią, może bvć ze stró 
żostwem. Poznań, Kosińskie­
go 11 m 10. 8813g
Zamienię pokój z używaniem 
kuchni i przynależności, na 2 
pokoje lub pokój z kuchnią. 
Oferty Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3, dla 8839g.
Duży pokój z kuchnią, zamie­
nię na 2 pokoje z kuchnią. 
Poznań, Jeżycka 25 m 7

’ 8838g

Praca
Krawcowa potrzebna do Gdy­
ni. Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3. dla 8552g
Księgowa szuka posady. Ofer­
ty Biuro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3, dla 8705g.

Dnia 27 maja 1955 r. zmarł długoletni pracownik 
Ekspozytury Towarowej PKS w Poznaniu, śp.

Kazimierz Kaniewski
W Zmarłym straciliśmy sumiennego pracownika i do­

brego Kolegę Swą ofiarną pracą zaskarbił sobie uzna­
nie Kierownictwa. Rady Zakładowej i Współpracowników

Pogrzeb odbył się 30 bm., w poniedziałek, na cmenta­
rzu na Górczynie.

RADA ZAKŁADOWA

t

bezpośrednio 
kosmetycznych

K1631

ZGUBIONO
tekę z dokumentami
w pociągu na trasie Środa 
—Poznań. Uczciwego zna­
lazcę prosimy o zwrot za 
wynagrodzeniem pod a- 
dresem: Średzkie Zakła­
dy Przemysłu Odzieżowe 
go — środa Pozn KIS71

Gaspasia kulturalna do jednej 
osoby, potrzebna. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskiego 3, 
dla 8562g.
Sekretarka (znajomość języ­
ków obcych), szuka posady. 
Oferty Biur0 Ogłoszeń. Świer­
czewskiego dla 8704g.
Przyjmę do współpracy mgr 
praw lub ekonomii, praca w 
domu. Oferty kierować: Fr. 
Klimkiewicz Łódź Stalina
58, m 13. _________87 lOg
Przepisuję na maszynie. Poz- 
naó, tei 21-22.  8735g
Murarze i robotnicy do robót 
budowlanych w Poznanie, po­
trzebni. Zgłoszenia Poznań. 
Chwialkowskiego 5, m 3, w 
godzinach wieczornych.
_____________________ 8739g
Kulturalna poprowadzi dom. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3, dla 8768g.
Murarza przyjmę także doryw­
czo Chałupka, Puszczykowo, 
Rządowa 8. 8777g
Krawcowa do szycia sukien i 
wykończarka, potrzebne. Poz­
nań Oasiorowskich 10

____ _________ 8802g
Pomoc domowa stała, potrze­
bna. Poznań Garbaty 36 m 7. 
__________ 8831g

Nauka
Tańców uczę, również kore­
spondencyjni; Poznań, Mickie 
wieża 27. m 7,_______  8626g
Wyuczę podnoszenia oczek. 
Ofeity Biuro ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3. dla 8783g.

Różne
Dachy pokrywa, naprawia i 
smołuje: F-ma lg. Mandowski, 
dypl. mistrz dekarski i bla­
charski, Poznań, ul Grobla 
3. tel. 34-69. 8819g
Radioodbiorniki produkcji kra 
jowej i zagranicznej napra- 
wla, zestraja, modernizuje, 
bada lampy szybko i tanio: 
„Elektrotechnika", specjal­
ny warsztat napraw radio­
wych. Poznań Rokossowskie­
go 39. 8150g
Piękne nakrycie do chrztu wy­
pożyczę. Poznań, Mickiewicza 
20 m 2 od godz 15—17 
__ 8784g
Wykonuję Po domach wszel­
kie prace stolarskie, naprawa 
mebli, polerowanie. Cichocki, 
Poznań ściegiennego 47.

8576g
Posiadam koncesję i taksometr 
oczekuję propozycji. Oferty 
Biuro Ogłoszeń Swiercżewskie 
go 3. dla 8589g
Samodziały wykonuję z powie­
rzonego surowca, solidnie, w 
20 dniach. Poznań, Wrnrtew- 
ska 11. 8597g

KIEROWNICTWO
K1691

al.Fr


Wśród czworonożnych przyjaciół

Kynolodzy oceniają psy rasy bokserów.

Aż 190 okazów pokazano nam 
w minioną niedzielę na II Wiel 
kopolskiej Wystawie Psów Ra­
sowych. Zgromadzone tym ra­
zem „sympatyczne eksponaty" 
wykazały, że przeciętny po­
ziom hodowli rasowych psów 
jest znacznie wyższy, niż to wi­
dzieliśmy na pierwszej wysta­
wie 1953 roku. Jest rzeczą cha­
rakterystyczną, że w Wielko- 
polsce najlepiej i najliczniej re­
prezentowane są boksery,' tak 
jak znowu dogi typowe są dla 
Wrocławia, a polskie owczarki 
nizinne dla Pomorza. Parę słów 
chcielibyśmy powiedzieć o ow­
czarku nizinnym. Jest to pies

„Artysta" Państwowego Te­
atru Gnieźnieńskiego, chart 
syberyjski „REX", który pod­
bił serca publiczności w „Ko­
medii omyłek". Pies ten na­
leży do rzadkich u nas oka­
pów, a właściciel jego, ob. 
Jan Izbiński z Gniezna pro­
wadzi hodowlę psów myśliw­
skich i owczarków alzackich.

Budżet dalszej poprawy
warunków bytu w pow. czarnkowskim

Na sesji Powiatowej Rady I wykonano w 103 procentach. 
Narodowej w Czarnkowie Obecnie przystąpiono do bu-
uchwalono olan „osnodar. I dowy drogi bitej z Lubasza do ucnwaiono pian gospotiar , sławna której koszt wyniesie 
czy i budżet powiatowy na 202 tys. złotych. Poza tym na 
rok 1955. Obejmuje on m. odcinku 3385 m dokona się 
in. punkty programu Fron-1 odnowienia nawierzchni, a na
tu Narodowego których 7'kn°metrowym ocicinku re­tu ^aroaowe^o, Kioryen montu dróg powiatowych. W 
częsc została juz zrealizo- j pianie inwestycyjnym objęto 

' remontami ok. 4 km dróg 
gromadzkich.

W najbliższym czasie połą­
czenie telefoniczne otrzymają 
wsie: Biała. Dębe, Hamrzy- 
sko, Goraj, Góra, Romanowo, 
Grzępy, Paliszewo, Sobołewo i 
Pełcza oraz PGR-Dębe. Roz­
szerzona i ulepszona zostanie 
również sieć placówek usługo-

Na odcinku komunikacji 
drogowej uzyskano wykona­
nie planu w 113 procentach 
i przedterminowe ukończenie 
robót. Już 23 sierpnia ub. r., 
tj. 3 miesiące przed termi­
nem, <oddano do użytku dro 
gę gromadzką Goraj-Ciszko- 
wo. Do ponadplanowego wy-

typowy dla naszego kraju. Bar­
dzo wytrzymały na różnice tem
peratur, mało wymagający po- ______________
żywienia z uwagi na drobną, wkład społeczeństwa w formie procent w stosunku do 
a mimo to mocną budowę. Pies czynu drogowego. Ludność! roku 1953. I tak w Czamko- 
ten był do niedawna prawie na - powiatu czarnkowskiego zło- ‘ wie powstaną punkty usłu-

konania robót przyczynił się i wych. których wzrost sięga

wyginięciu. Dzięki usilnej pra 
cy i opiece Oddziałowej Rady 
Kynologicznej w Bydgoszczy, Plan 
rasa ta została uratowana. Nie 
od rzeczy będzie dodać, że dłu- '
ga sierść (biała, szara, bura) z^_vn nnrłnw 
daje miękką i ciepłą wefhę, i' yOUny 
którą mieliśmy okazję podzi- '■ >

a wystawie. , naslscsowsni<5

żyła zobowiązania 
wartości ponad 950 

robót

łącznej' g°we w zakresie krawiectwa,

wiać na wystawie
Licznie reprezentowane by­

ły na wystawie owczarki nie­
mieckie. Ze znanych w krąiu 
hodowli wyróżniły się tym ra­
zem „Pomorska Stanica" i 
„Dolina Księżyca". Niesposób 
tu omówić wszystkie nagrodzo­
ne okazy; trzeba jedynie wy­
razić słowa uznania hodowcom 
i polskim kynologom za ich o- 
fiarną pracę, która daje tak 
wspaniałe wyniki. Nie trzeba 
chyba przypominać o warto­
ściach psa w gospodarce wiej­
skiej, o jego zaletach stróża, 
przewodnika ociemniałych, o- 
brońcy itp.

Należy się tylko dziwić nie­
obecności myśliwych na nie­
dzielnej wystawie i to gdzie: 
na wielkopolskiej wystawie, a 
więc w województwie, które 
jest jednym, olbrzymim tere­
nem polowań. Absencja myśli- 

jwych kryje w sobie wielkie zło; 
mała ilość psów myśliwskich 
na polowaniach, to ogromne 
straty mięsa (dziczyzny), idące

Uwaga —
mieszkańcy

Kalisza 
i Krotoszyna 1
W dwudziestu pięciu po­

wiatach naszego wojewódz­
twa odbyły się pierwsze po­
wszechne lustracje przeciw- 
stonkowe. Brali w nich u- 
dział nie tylko użytkownicy 
gruntów, lecz także osoby-) 
(mieszkańcy miast), które 
otrzymały wezwania do u-

nego jest zapowiedzią dalszej || ?
poprawy warunków bytu lud- ’ - —
ności powiatu czarnkowskie­
go. (s)

Kina wielkopolskie
— dzieciom

W związku z przypadają­
cym 1 czerwca Dniem Dziec­
ka wiele kin w naszym woje­
wództwie wyświetlać będzie 
specjalny program, na który 
złożą się bajki i filmy o tema­
tyce dziecięcej.

W dniach od 1—5 czerwca 
br. filmy dziecięce wyświet­
lać będą następujące kina 
miejskie: „Stylowe"-Kalisz,
„Iskra" - Piła, „Słońce" - O- 
strów, „Lech“-Gniezno, „Spor 
towiec“-Leszno, „Zjednoczę-

cyjnej Młynkowo, zależne to 
jest jednak od przydziału le­
karzy. W szerszym niż dotąd 
stopniu wykorzystana będzie 
inicjatywa i czyny społeczne 
lekarzy w spółdzielniach pro­
dukcyjnych i PGR-ach w o- 
kresie nasilenia robót pol­
nych.

Wszechstronny rozwój ży­
cia gospodarczego i kultural

prezydiów miejscowych rad 
|| narodowych.

Meldunki nadchodzące z
terenu wskazują na to, że 
stonka pojawiła się w wie­
lu powiatach. Tym bardziej? 
więc należy pilnie i staran- 

. nie przeglądać pola, aby nie-, 
h uszło naszej uwadze ani je- 
i dno ognisko, , ani jeden 
1 chrząszcz. Przy olbrzymiej 
i bowiem sile rozmnażania się 
i stonki — każdy pozosta­
wiony na krzaku owad de­
cyduje o powstaniu nowych, 
groźnych ognisk. •

Pamiętajmy także o obo­
wiązku oznaczania miejsc, 
gdzie znaleziono ognisko, za 
pomocą wysokiej tyczki łub 
słomianej wiechy. Owady na 
leży umieszczać w zamknię­
tych butelkach, wypełnio­
nych naftą lub denaturatem. 
Wynoszenie żywych owadów 
poza obręb przejrzanego 
pola jest zakazane!

A więc ras jeszcze przy­
pominamy:

1 — Kalisz
2 — Krotoszyn.

Wszyscy stajemy do wałki 
ze stonką, groźnym szkod­
nikiem naszych plantacji 
ziemniaczanych!

wulkanizacji, kołodziejstwa 
szarwarkówychioP^1- w Lubaszu punkt u-sług krawieckich, w Boruszy- 

nie — stolarskich, a w Kru­
szewie punkt fryzjerski. W 
zakresie obrotu towarowego 
nastąpiła wyraźna poprawa 
na odcinku zaopatrzenia wsi. 
W ubiegłym roku powstało 8 
nowych punktów sprzedaży, a 

iw roku bieżącym uruchomi

tys. zł.

Zalesili 580 ha
nieużytków

Młodzież szkolna z woje­
wództwa poznańskiego zalesi­
ła w ub. roku ponad 500 ha 
nieużytków. I w tym roku 
prowadzi się akcję zalesiania. 
Tak np. uczniowie szkół z 
Wronek, Wartosławia i Choj­
na nad Wartą, pow. Szamotu­
ły, wespół z pracownikami 
wronkowskich fabryk i urzę­
dów zasadzili w leśnictwie: 
Łubowo, Mokrz, Bucharzewo. 
Wronki, Tomaszewo i Chojno 
kilkadziesiąt tysięcy drzewek. 
W szkółkach leśnych nadleś­
nictwa: Szamotuły. Wronki, 
Bucharzewo, Kórnik, Siera- 

• ków i Międzychód wyhodowa- 
| no sposobem gospodarczym 
! duże ilości sadzonek leśnych, 
i Do akcji zalesiania winni

się dalszych 8 punktów przy nie“-Pobiedziska i „Górnik" 
jednoczesnym wzroście obro- Konin oraz 5 kin wiejskich:
tów handlu detalicznego o 
35 procent.

Częściowo rozwiązany został 
i problem mieszkaniowy. W u- 
biegłym roku przeprowadzo­
no remont kapitalny i zabez

w Kaźmierzu, Strzałkowie, 
świbie, Białej i w Świnicach. 
We wszystkich kinach wiej­
skich. wyświetlających filmy 
dziecięce, zorganizowane zo­
staną dla dzieci różne nie-

pieczający w 66 budynkach i snodzianki, jak loterie, „za-_i- _ rnn __ r. pęr.o rrmza n o Łi i +

w niezliczone tony. Brak psa-Heszcze w większym stopniu 
tropiciela, to ginąca, zdała od (£ię chłopi, użytkow-
miejsca postrzału, poraniona 
zwierzyna, to duża strata, na 
którą nie możemy sobie pozwo­
lić.

Przybyli z całego kraju ju­
rorzy ocenili poznańską wysta­
wę na „piątkę".

(t.h.n.)

nicy lasów prywatnych w Ob 
rzycku, Jesionnej, Chojnie i 
Lubowie. Chłopi ci nie ode­
brali nawet sadzonek leśnych, 
które otrzymuje się bezpłat­
nie. Na skutek tego władze 
powiatowe wstrzymały wyda­
wanie zezwoleń na wycinanie 
drzew w lasach, (jki)

mieszkalnych o 590 izbaęh, 
przy czym wartość pomocy 
społeczeństwa przy tych pra­
cach wyniosła 52 tys. złotych. 
W bieżącym roku, oprócz roz­
poczętej już budowy nowego 
domu mieszkalnego w Czarn­
kowie, przeprowadzi się re­
monty kapitalne i zabezpie­
czające w dalszych 64 budyn­
kach wartości ponad 900 tys. 
złotych.

Dalszy postęp uwidacznia 
się również w dziedzinie zdro­
wia. Dotychczasowy punkt 
dojazdowy w Lubaszu prze­
kształcony zostanie w ośro­
dek zdrowia, obsługujący 
punkt lekarski w Hucie. Po­
nadto czynione są starania, 
aby uruchomić nowy punkt 
lekarski w spółdzielni produk-

czarowane krzesła" itp.
W Dniu Dziecka 'program 

dziecięcy wyświetlać będą 
również pozostałe kina w 
miastach powiatowych. (v)

Gwarno i radośnie
było w Objezierzu

U Inlona niedziela zamknęła 
t** tegoroczne „Dni Oświaty,

3ANUSZ LIK&WSKJ

A to, co się działo później, jest jeszcze bar­
dziej potworne: strzelano do uciekających, 
kiedy ludzie się rozbiegli i kiedy żadnego 
niebezpieczeństwa być nie mogło. Na ośmiu 
zabitych, pięciu trafiono, podczas gdy ucie­
kali...

Więcej pani Elżbieta nie pamiętała. 
Chwilę później na korytarzu rozległ się 
okrzyk:

— Ną pomoc! Wołajcie lekarza!
To Karol leżał nieprzytomny na ławce. 

Młody mężczyzna szarpał jego kołnierzyk. 
Do czoła pana Chorzęckiego przykładała 
nieznajoma kobieta okład zimnej wody. 
Wieczność trwała ta chwila, nim zjawił się 
doktór, w jesiennym palcie z wywróconym 
niewłaściwie kołnierzem, zaczerwieniony 
od biegu po piętrach. Chwycił puls zem­
dlonego, rozchylił jego usta i wlał kilka 
kropel lekarstwa na język. Potem przyło­
żył słuchawkę.

Po kwadransie odetchnął z ulgą.
— Pani jest żoną? — spytał Elżbietę. — 

Proszę więc uważać na męża... To atak an­
giny pectoris. Miewa coś takiego częściej?

Skinęła głową.
— Od pewnego czasu powtarzają się 

zwykłe omdlenia.
— Ale to nie jest zwyczajne, proszę o 

tym pamiętać! — zaoponował szybko le­
karz. Najlepiej byłoby przenieść go zaraz 
do szpitala, albo domu... Na noszach, tylko 
(pod grozą śmierci!) ostrożnie. I jeszcze 
jedno: trzeba wezwać natychmiast specja­
listę chorób sercowych. Mógłbym polecić 
doktora Piotrowskiego. On już wszystko 
zaordynuje...

I odtąa płynął smutny czas, dławiło myśl 
czekanie na wolę Najwyższego lub — .jak 
pani Chorzecka dowodziła samej sobie — 
spełnienie zawinionego przez Karoia prze­
znaczenia.

6. , /
Janina Gołaslowa, osoba po czterdziestce 

ze skłonnością do nieszkodliwego już tycia, 
nie miałaby prawa narzekać na zbyt czę­
ste odwiedziny rodziny z Grudzewa. Ani
snajomkowie, ani krewni nie nadużywali

jej gościnności. Pewno, że niejaki wpływ 
miał na to fakt, że nie wszyscy wiedzieli, 
gdzie Gołasiowie mieszkają, a wiadomo: 
szpilkę w stogu siana prędzej znajdziesz, 
niż człowieka w dużym mieście. Dla czło­
wieka, który znal Poznań nie było to jed­
nak tak strasznym problemem. Jechało się 
więc aż do zbudowanej krótko przed wojną 
światową zajezdni łazarskiej, gdzie tram­
waj trzeba było zamienić na własne nogi. 
Ulicą — od niedawna noszącą imię francu­
skiego marszałka Focha — szło się ze trzy­
sta metrów, # by skręcić w prawo, w małą 
uliczkę o nieregularnym bruku. Mieszały 
się tutaj gospodarskie budynki podmiej­
skich ackerbuergerów z niewielki­
mi kamieniczkami, z których ‘ tylko jedna 
przekraczała dwa piętra. Reszta zatrzymała 
się w swym rozwoju już na pierwszym pię­
trze, a wiele domków poprzestało na par­
terze. Posiadanie tu dwu pokoi z kuchnią 
miało pewne wady:* brak wodociągów, ka­
nalizacji. gazu — lecz mieszkanie było, co 
warte zawsze jest uwagi, o wiele tańsze. 
Gospodarz przydzielał także swym lokato­
rom kawałek ogródka na warzywa; ziem­
niaki i kapustę do zakwaszenia można by­
ło kupić na miejscu, więc przy ogólnym 
bilansie warto było zrezygnować z pew­
nych \vygód. a przenieść się, jak to już u- 
czynili Gołasiowie bodaj w 1912 roku, z 
dusznej Wildy na przypominający dużą, 
gminną wieś — Górczyn.

Hania szła powoli, wahając się w wybo­
rze drogi. Straciła pewność, jaka jej zaw­
sze dopisywała w rodzinnej wsi. Tu wszy­
stko było inne, obce, ludzie jakby nieżycz­
liwi. Przed dworcem zapytała starszą panią 
o ulicę Wąska. Ta na chwilę odwróciła się 
ku niej, n^ówiąc:

— Nie wiem, moje dziecko. Skąd mam 
wiedzieć? A w jakiej to dzielnicy, kocha- 
neczko?

— Mówią, że w Górczynie, proszę wiel­
możnej pani.

Dama wzruszyła ramionami. Poradziła 
jechać tramwajem, co kosztuje, lecz Hania 
innego wyjścia nie znalazła. Wysiadłszy na 
końcowym przystanku znów zaczęła pytać 
tego i owego o pana Gołasia, który miesz­
ka na ulicy Wąskiej trzy. Powinni przecież 
znać. Taki człek postawny, na gębie czer­
wony...

(Ciąg dalszy nastąpi) (74)

Najwięcej
na remont 
mieszkań

Budżet MRN w Błaszkach, 
pow. Kalisz, na bież, rok wy­
nosi 1 318 645 zł, z którego 
największą pozycję (811 945 
zł) stanowią wydatki na re­
mont budynków mieszkal­
nych. Do tegorocznego budże­
tu państwo dokłada w formie 
dotacji 989 585 zł, to jest 75% 
całości budżetu.

Uczestnicy sesji MRN wy­
sunęli sporo uwag pod adre­
sem Budowlanego Przedsię­
biorstwa Powiatowego w Opa­
tówku, celem lepszego niż do­
tychczas przeprowadzenia re­
montów kapitalnych.

M. ANTCZAK 
korespondent

Książki i Prasy" piękną im 
prezą w Objezierzu pod O- 
bornikami. Wśród wspaniałe­
go parku otaczającego siedzi­
bę Ośrodka Szkoleniowego Mi 
nisterstwa Państwowych Go­
spodarstw Rolnych — w ciągu 
całego dnia gwarno było i roj 
no: stoiska z książkami oble­
gane były przez czytelników... 
od zaczynających dopiero 
ABC aż do najstarszych. Mo­
żna z powodzeniem twierdzić, 
że niedziela w Objezierzu zor­
ganizowana przez „Gazetę Po 
znańską" stała się symłx>lem 
tych „Dni Książki":, wszak 
wśród szumiących wyniosłych 
drzew, przebywali tu kiedyś i 
Mickiewicz i Kraszewski. Ody 
nieć i Wincenty Pol...

Ale nie tylko książka świę­
ciła tu swój triumf; radośnie 
rozbrzmiewała pieśń polska, 
polskie słowo w natchnionych 
wierszach; rozbrzmiewał niby 
skowronkowy dzwonek wesoły 
śmiech na dziecięcych zaba­

wach. A jakie brawa zebrała 
uczennica ze Szkoły Podstawo 
wej nr 1 z Obornik za recyta­
cję „Jaukielowskiego koncer­
tu". Serdecznie oklaskiwano 
artystów naszej Opery im. Sta 
nisława Moniuszki Barbarę 
Sypniewską, Władysława Cho- 
miaka, Adama Łukasika i Jó­
zefa Katina.

Na całość imprezy, którą o 
tworzył wiceprzew. WRN — 
Malinowski, złożyły się rów­
nież występy artystów „Estra­
dy", Simy Sawin, St. M. Ka- 
mińskiego i M. Stefańskiego.

Niedziela w Objezierzu po­
zostanie na długo w pamięci 
wszystkich obecnych, bo na­
prawdę radośnie było i weso­
ło: pięknie zaprezentował się 
zespół poznańskiej Filharmo­
nii, ,,od ucha" grała orkiestra 
ZZK. Niepodobna wyliczyć 
wszystkich „występowiczów", 
którzy przewinęli się przez 
piękny objezierski park. God­
nie zakończyła Wielkopolska 
„Dni Oświaty, Książki i Pra-

DRUKARNIA:
Graficzne im M 
Poznań.

(now.)

Zakłady 
Kasprzaka 

K—6—674

W dniu 31 maja

Opera — g. 19 „Straszny 
dwór" (przedst. zamknięte). 
Polski — g. 19 .Ballady i ro­
manse0, Nowy — g. 19 ,,Ską­
piec", Komed.a Muzyczna — 
g. 19.15 „Romantyczni", Estra 
da Satyryczna — g. 19.30 — 
„Karoca odjeżdża 19.30“, Lal­
ki i Aktora — g. 16 30 „Baśń 
o szlarzu i cesarzu"

KALISZ! Wolność — /.Kurs 
na Marto"; Stylowe — „Wzbu 
rzyło się morze", II seTia; — 
OSTRÓW: Przodownik — „U-

piór na sprzedaż", Słońce — 
„Ciemna rzeka*; GNIEZNO: 
Pclonia — „Dzień bez. kłam­
stwa", Lech — „Fort Eureka" 
LESZNO: Sportowiec — ,,O- 
powieść ai(la«>tycka“.

i y
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PROGRAM II 

Fala Poznania 249 m
5.10 — rozmaitości rolnicze. 

5.30 — and. dla wsi. -5.40, 6.40 
7.15, 8.05, 8.45, 12.15 12.30 — 
muzyka, 12.50 — aud. dla y/si, 
14 — co dzień przynosi. 13.10. 
14.30, 14.55, 15.25 — muzyka. 
16 — w pracowniach naszych

uczonych, 16.15 — na fali me­
lodii. 17 — aud. dla dzieci. 
17.40 — muzyka lud., 18 — re­
portaż literacki, 18.20 — kon­
cert popul., 19'— muzyka i ak 
tualności, 19.25 — „Goram 
Jorhat", fragm. pow. J. Meiss 
nera, 19.45 — aud. z cyklu — 
„Kompozytor tygodnia — Je­
rzy Bizet", 20.30 — dyskusja 
przed mikrofonem o niższych 
i wyższych formach ruchu ma 
terii,'21.50 — wieczór poetycki 
Rasula Gamizatowa, 21.15 — 
pieśni M. Kucharskiego — 
śpiewa K. Kostalówna, 21.50 
muzyka tan., 22.20 — sprawo­
zdanie z mistrzostw bokser­
skich Europy, 23.25 — muzyka 
rozr.« i taneczna

Wiadomości:
5.05, 6, 7, 7.40. 12.04. 14, 17.30, 

18.15, 21.30, 23.50


